Zwyczajne: | wiersz vetitowy lub jego miejsce . . . . 
Za wiersz 1 petitowy układ liczbowy tuh tabelaryczny . 
Nadestane za wiersz petitewy lub jego miejsce . . 
Nekrolosi I zawiadomienia od wiersza petitowez3 . 
Komuu:ksty prywatne po kronice ad wiersza potitowaes 
Załączniki, prospekty i cyrkularze, broszurk 
miejscowych prenumeratorów za ILI egzempl. . . . 
dla miejscowych prenumeratorów za 100 egzempi. . 
biikurazowem zamieszczeniu inseratu, nadesłanego 
Adminisiracya odpowiedniego rabat. 


[ry dydi polty odpłwną do Regi 


Rewolucya rosyjska, podjąta pod haslem 
reform liberalnych, a obecnie tocząca się 
fałtown;m pędem po linii skrajnych haseł 

_ palitycznych i społecznych, znosi ipso facto 
z jednej strony wszelkie przywileje, z drugiej 
Mik ograniczenia stanowe, religijne i na- 
rodowe. Tem samem runęły za jednym za- 
machem ograniczenia prawne, jakim ulegali 
aż dotąd żydzi w Rosyi. Nie istnieje już slyn- 
na granica osiadłości, która tworzyła nie- 
przebytą zaporę dla swobodnego poruszania 
się ludności żydowskiej na niezmiernych ob- 
szarach państwa rosyjskiego. Żydzi mogą 
przesiedłać się na stałe i mieszkać gdzie im 
slę podoba, mogą trudnić się czem clicą. Z 
"aryasów, jakimi byli dotąd, stali sią zupel- 
nie równoprawnymi obywatelami. O ile ten 
tan się utrwali, to pociągnie to za sobą nie- 
»bliczaine zmiany w dalszem ukształtowa- 
iu się kwestyi żydowskiej na wschodzie Eu- 

- opp, a więc także i u nas, 

Opinia polska zwraca się słusznie już dziś 
ku tej nieskończenie ważnej sprawie. stara- 
jąc się przewidzieć jej prawdopodobny roz- 
Wój. „Dziennik Poznański" kreili tomi słowy 
horoskop, jaki się przed nami otwiera: ..Dla 
dzielnie polskich, znajdujących sie jeszcze 
pod paRowaniem Rosyi, a poniekąd dla iró- 
Rstwa. Polskiego, emancypacya żydów, bę- 

_ dąca logicznem następstwem zwycięstwa re- 

_' wolucyi rosyjskiej, posiada olbrzymie zna- 
czenie. Rozwiązuje ona przecież jednym za 
machem tak trudną do roz$ihiania i tak nie- 
bezpieczną dla miejscowej ludności kwestyę 
Żydowską. Masy proletaryatu” żydowskiego, 
skupione dzisiaj w ciasnych granicach osie- 
dlenia, stanowiące niekiedy do 90 procent 

Agjeszkańców miasteczek i osad na Litwie i 

v auwące 4 głodu i demozralizujące 5w6 0- 
toczenie, będą się mogły rozlać po olbrzy- 

mich obszarach Rosyi europejskiej i azyaty- 
kiej, gdzie stanowić będą nieznaczny tylko 
odsetek ogólnej ludności i znajdą daleko ko- 
Tzystniejsze warunki bytu. Nie ulega zaś 
kwestyi, że i Królestwo Polskie prędzej czy 
Później utraci znaczną część swej żydowskiej 
ludności na korzyść nowego eldorada żydów 
na wschodzie. Żydzi stanowia obecnie prze- 
_£zło 14 procen; ludności Królestwa Polskie- 
go, w Rosvi zaledwie 2 procent ogólnego za- 
ludnienia. Wyrównanie tego stosunku przy- 
niosłoby niewątpliwie Królestwu Polshiemu 
| znaczne bardzo korzyści, nie przeziążając je- 
dnocześnie Rosyi nadwiernie żydami. W każ- 
dym zaś razie przypuszczać można, że opu- 
Bzezą Krolestwo Polskie i wrócą do swych 
_Biedzib, skoro tylko pozwolą na to stosunki 
_ ogólne polityczne, żydzi rosyjsey, tak zwani 
„litwacy*, którzy w.ostatnich dopiero latach 
przybyli nad Wisłę, a którzy stanowią naj- 
mniej pożądany, najbardziej wrogo usposo- 
biony wobec miejscowej ludności żywioł 
wśród żydów Królestwa.“ 
„ Do tych słusznych naogół przewidywań 
dorzuca znakomity publicysta warszawski, 
Bolesław Koskowski. kilka bardzo trafnych 
uwag i spostrzeżeń. Koskowski, potwierdza- 
_ jąc wyrażoną w „Dz. Pozn.“ nadzieję, że 
zniesienie granicy osiadłości dła żydów w 
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Raiona w świelie histori, 


P Z powodu zapowiedzianej na piątek 
> 7 teatrze miejskim w Krakowie pre- 
miery K. H. Rostworowskiego „Kali- 

gula” zansieszczamy historyczną cha- 

. rakterystyka postaci rzymskiego ce- 
cara, Bkreśloną przez znakomitego 
badacza i znawcę świata klasyczne- 
go, rektora Kazimierza Morawskiego* 


Szał Cezarów znalazł już swych history- 
ków i badaczy, zrównanie z bogami, utwier- 
uzające się przeświadczenie, iż dla władcy 
panującego niemą zapory ani w przestrzeni 
ani w prawie było czemś tak upajajacem, że 
wyjątkowego chyba zdrowia i odporności 
było potrze!:a, aby mózg i charakter nie do- 
znał w tych warunkach szkody i wyłomu. 
Vlutogo też w szeregu panujących nad Rzy- 
mem spotykamy taki :h co chwiłę, którzy po 
lepszych wstęrnych latach upadają stopnio- 
wo. dlstogo historya cesarstwa zapisuje tyle 
Wyuachów radości czy objawów ulgi po zw%0- 
nie monarchów, którzy zaciężyli nad spoie- 
war a dlatego wreszcie w pierwszych 

chwila. gnien miłość ludu zwraca się 
| do rastępc w z otuchą i ufnością a w każ- 
dem nieomal panowaniu stwierdzamy po 
prologach radosnych czarne epilogi: Więc 
po posępnym, groźnym, choć z tylu wzglę- 
dów taym Tyberyuszu, witano też Ka-| 
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stosunki rosyjskie. Widoków emigracyi mas 
jeszeze tu nie widzimy. 

Gdy jednakże rozważa się rzeczy z dal- 
szych perspektyw czasu, to trzeba przyznać, 
że dzisiejsze zwycięstwo zapatrywań liberal- 
nych w Rosyi, jeśli się stanie trwałem. może 
bardzo poważnie wpłynąć z czasem na zła- 
godzenie, a bodaj i rozwiązanie sprawy ży- 
dowskiej w Polsce. Powoli bowiem i stopnio- 
wo, w miarę polepszania się naszych wła- 
snych stosunków gospodarozych i kultural- 
nych oraz jednocześnie w miarę rozwoju wyż- 
szej ekonomii w Rosyi, będziemy się pozby- 
wali nadmiaru łudności żydowskiej, oddają- 
cej się pewnym wyłącznym zawodoljn, a po- 
szukującej korzystniejszych warunków wy- 
zyskania swojej energii ekonomicznej. Z te- 
go punktu widzenia „towolucya rosyjska przy- 
nieść powinna wicik] PIźe=sót w położeniu 
tak smutnem i prawie że wyglądającem na 
beznadziejne.“ 

Uwagi te warszawskiego publicysty są naj- 
zupełniej słuszne. Sytuacya, jaką przewrót 
polityczny w Rosyi wytworzył dla kwestyi 
żydowskiej w naszym kraju. uprawnia nas 
niczawodnie do optymizmu. ale — uniarko- 
wanego. Otwarcie bram Rosyi zamkniętych 
dotychczas hermetycznia przed masą ży- 
dowską jest znakomitym atutem w naszej 


Rosyi odprowadzi tam nadmiar-skupienia ży- 
dowskiego na naszej ziemi, przestrzega je- 
dnak przed zbyt dalckiem posuwaniem się 
naszego optymizmu w tym wzełędzie, gdyż— 
zauważa — oprócz mechanicznej przeszkody, 
która nie dopuszczała dotąd do rozlania się 
mas żydowskich po obszarach Rosyi. były 
w grze także czynniki niezależne od urzą- 
dzeń administracyjnych, czynniki, które i po 
rewolueyi bedą istnieć i tworzyć zaporę, ha- 
mującą odpływ żydów, stłoczonych na zie- 
miach dawnej Rzeczypospolitej polskiej, na 
dalszy wschód europejski. Te ostrzegawcze 
refloksye warszawskiego publicysty zasiugu- 
ją na najżywszą uwagę i trzeba poczytać za 
prawdziwą zasługę autorowi, że wypowie- 
dział je w chwili, gdy pod wplywem nad- 
zwyczajnych przekształceń w Rosyi mogło 
się u nas zacząć zagnieżdzać lekkomyślne 
mniemanie, że samo życie antomatycznie voz- 
zwiąże za nas trudny i niezmiernie ciężkich 
wysłków wymagający problem żydowski. 
„Nie bedziemy — mówi Koskowski — za- 
stańawiali sie nad czynnikiem tak niełatwym 
do zważenia, jak usposobienie względem ży- 
dów ludności miejscowej, lubo doniosiy jest 
on dla rozstrzygnięcia sprawy żydowskiej 
nietylko de jure, ale i de facto, Trzeba jednak 
pamiętać o tem, że emigracya żydowska ma 
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swe cechy specyalne. nie spotykane może wj walce o zredukowanie potwornie wysokiego 
żadnym innym ruchu wychodźczym: oto | procentu Żydów na naszej nieszczęsnej ziemi. 
przedewszystkiem znane zjawisko, tak doku- Jednakże masa ta, z natury konserwatywna, 
mentalnie uwydatnioene w pracy dr. I. Her-|2 umiejąca do mistrzostwa doprowadzać sztu- 
scha (Le Juif erraut d'aujourd'hui), że żydzi| ke poprzestawania na malem, nie odp:ynie 
emigrują prawie wyłącznie do krajów o wy-|0d nas ani zbyt latwo. ani zbyt tłunnie, je- 
bitnie rozwiniętym ustroju kapitaligtycznym; | żeli nie wytworzymy dla niej pośród nas ta- 
otd następnie fakt, że żydzi tem mniej sią na- kich warunków byt, któreby ią po! udziły 
dają do emigracyi, im są ubożsi i gorzej za- |do :7ukania sobie innych siedzib. 
wodowo wykwalifikowani. Już oba te wzglę- 
dy natury czysto gospodarczej będą musia- 7 
ły wpływać niezmiernie hamująco na postęp | Nad Ascrą. 
wychodźtwa żydowskiego Z Polski do Rosyi: | R- T "© 52 
tam panuje jeszcze, jeśli chodzi o. szerokie cher zte" Dr Max Muelier odhył nie: 
obszary, gospodarka dosyć prymitywna, pra- dawno podróż nad Auerą i przesyła 
wie napoły naturalna, tutaj masy żydowskie stamtąd opią, z którego podajemy 
są ciemne i przeważnie w żadnym zawodzie ciekawsze | „Jako PANIE 
nie wyćwiczone. Naszem zdaniem tedy, Tó- ODA dzi we 28 
SB. c cie zachodniin 
wnouprawnienie żydów w Rosyi nie „może i i 
wywrzeć znaczniejszego wpływu doraźncgo| „Na kilka kilometrów przed Bapaume 
na wychodźtwo żydowskie z ziem polskich. | sterczą ciężkie annaży angickie. Działa to 
Rozumie się, słuszne jest oczekiwanie, że diugie, na wysokich M wi: podobne 
część żydów, zwłaszcza z Litwy i Rusi, po- g _ armat | OkEPLOWEA mA A E A 
ciągnie do Rosyi. Kraj ten przedstawia pod StSIENŁ da jakichs IW "4 BOWIE CZ. 
względem ekonomicznym wielkie perspekty- | oj sztuki militarnej. do amam któremi 
wy rozwojowe, a zatem będzie olhrzymiem|rozwalano mwy. Są to t. zw. „keight in- 
polem do zastosowania energii handlowych | Ches“, jedenastocalówki, kaliber mniej wię- 
i wrzemysłowych. Bardzo też przydać mu się|cej 21 em. Ukryte w zagłębieniach terenu, 
mogą rzutkość i inieyatywa wychodźców ży-| zdradzają się tylko błyskiem * hukiem 


dowskich. a nawet okazać sie w pierwszych | strzału, koło materyj kazamaty z naboja- | 


początkach nowego życia ekonomicznego |mi. Granaty w stosach, 4) SEE 

więcz niezbędnemi Już p. Jerzy Kurnatow-| Jesteśmy w obrębie ognia niemieckiego. 
ski przekonywał przed dwoma laty czytelni-|, For Infantry only“ (Tylko dla picchoty) 
ków i słuchaczów rosyjskich że zniesienie powiada tabliczka przy drodze: To też pie- 


przedewszy- | 


mizelkach wełnianych. Przy nich ni: 
niki, których niktby nie posądził o s4 )-; 
kość, z jaką uganiają po równinach Pikar-| 


<i Kralo'weqo w Kratowie na rachunek 
nv: „(łosiu Narodu", 8) PrzeXazam pocztowym 
sen Almius',icy! toau Narodu* w Krakowie, ul. św. Krzyża 11. 
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WYDANIF PORANNE, 


„ZAMAWIĄC DZIENNIK MOZNA: 


>> 4isqcye dzienników, lab leż wprost w Adi | 
Hosu Narodu" w Krakowie. 5 am | 


JZNA USKUTECZNIAC: 


«0% Kąsę Oszczędności Nr. 23933, 2) Przez 
ażący 


ad adre- 


nieni przez Rostanda w „Cyrano de Berge- 
rac". Owi „kadeci gaskońscy*, którym pa- 
stuszek przygrywa na fujarce, wyczarowując 


dyi. Australczycy przybyli tutaj z antypo-| wizyę domowego ogniska... 


dów, aby bić się i ginać. Sa wśród nich ko- 
pacze złota, kupcy. rolnicy. hodowcy koni, 
Reprezentują oni żywioł indywidualistycz- 
ny w armii angielskiej, gdyż państwo wycho- 
walo ich na demokratów od czuba do pięty 
i na republikanów. Tudność francuska ich 
lubi. Są sympatyczniejsi, niż Anglicy. Trzeba 
ich widzieć, jak pędzą galopem po gościńcu. 
albo obozują we wsi, flirtując z pięknemi Pi- 
kardkami przy studniach. Znoszą zimno i 
niewygody Lez szemrania. A gdzie już nie 
byli! Nad kanalem suezkim. w Dardane- 
lach, we Francyi... Wszędzie idzie z nimi po- 
czucie obowiązku względem kraju macierzy- 
| stego, a odrębność swoją akcentują tylko ko- 
kardą z wschodzącem słońcem, która odbija 
od szarego kapelusza. Szezególnie odznącza- 
ją się odwagą i sprytem przy rekonesansach 
ji przy nagiych atakach bez przygotowania 
ogniowego. 

Wracając do obozu natrafiamy na długą 
kolumnę wozów i samochodów „Army Ser- 
ba Corps. To aprowizącya wojska. Ku- 
tchnie polowe, wozy z biskwitami i konser- 
i wami, z mięsem nwožżonem i z chlebem, wre- 
szcie z marmoladą. bez kiórej.żolnierz an- 
gielski obejść się nie może. wskazują na ob- 
fitość zajwowiantowania. Przy drodze bara- 
iki. Przyjmują nas oficerowie prowiantowi, 
którym zostaliśmy zameldowani telcienicz- 
nie, Kucharz wysila. się na możliwie o\fite i 
narodowe menu, aky przekonać pas, że ku- 
j clnia polowa angielska stoi na wyżynie ku- 
łinarnej nielada. Oficerowie. dodają po fla- 
szce szampana ze swych zapasów światecz- 
nych, bo gość cywilny to rzadkość na fron- 
| cie angielskim i trzeba go przyjąć, jak nale- 
ży. Rozmowa toczy się wesoło, oficerowie 
opowiadają o swych zadaniach służbowych. 
Za tłomacza przy porozumiewaniu się z lu- 
dnością francuską służy im podoficer francu- 
ski z Bordeaux, po cywilnemu student. 

Wśród oficerów są kupcy z City, studenci 
z Oxfordu. arystokraci. Nic bez dumy poka- 
inig nam? komfort panujący w barakach: e- 
| iektryczne dzwonki na ordynansów, elektry- 
czne Światło i... fonograf z nejnowszemi pły- 
tami. Gdy odjeżdźiuny szosą. wśród długich 
| kolumn prowiantowych, brzmi ņam jezeza| 
(w uszach: „If you meet the sweetest girl of | 
ithe world... 

Tak... tutaj Anglia, mimo że ziemia fran- 
cuska. Zwłaszcza wieczorem, gdy peizaż za- 
Giera się w konturach, wrażenie jest trudne 
do przezwyciężenia. Ziemia jak gdyby się u- 
prodabniała do ludzi, którzy jej bronią. Na, 
! placach i ścieżkach wiejskich grupy ludzi, 
t mówiące po angielsizu. „Cómcon!* „HFalloh!'* 
IW powietrzu słolkawy dym tytoniu fajko- 
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granicy osiedlenia leży w interesie samych | churzy ciągną sami wozy z wodą do picia wego angielskiego. Atmosfera przedmieścia 
Rosyan, zwłaszeza, iż rozlanie się żydów poļi z amunieyą. Paru niesie jakiś przedmiot i Londynu. Ludzie ci wożą ze sobą ojczyznę 
Rosyi nie grozi nigdzie nadmiernem ich sku-; zawinięty w sukno. Teu przedmiot to „Tom-: nawet w drobnostkach. Przechodzimy koło 
Jieniem, a -więe nie wytworzy narodowej my“, żołnierz angielski, który padł tutaj, | Szkotów. Siedzą przy drodze w swych spó- 
kweztvi żydowskiej. Pogląd ten był podobno |na obcej ziemi. Wojna nasuwa się nam; dniczkach pledowych i z golemi kolanami, 
podziciany przez koła przemysłowo-handlo- | przed oczy... | mają ze sobą kobziarzy, którzy przygrywają 
we moskiewskie. Ale, powtarzamy, mowa tu Ża chwilę wchodzimy do wsi. gdzie Obo- | im godzinami smutne melođye z gór rodzin- 
być może na razie jedynie o jednostkach zują Australczycy. Ludzie dużego wzrostu, nych. Wyglądają jak „kadeci gaskońscy* 
szezególnie przedsiębiorczych i znających | w szerokoskrzydłowych kapeluszach, wy kaz |pina Carbon de Castel Jaloux, unieśmiertel- 


I dla Anglika jest wojna rzemiosłem cie 
żkiem, ponurem. Tembardziej. że musi odda- 
wać życie zdala od ziemi ojczystej. na ob- 
czyźnie. „Byłem entuzyastą aż de pierwszej 
bitwy — opowiada mi jeden z żołnierzy. — 
Potem zostałem ranny i leżąc w lazarecie 


przez całą noc sluchałem jęków człowieku. * 


który wił się obok mnie, dostawszy rane w 
brzuch. Odtąd zrezygnowałem i pełnie 
tylko obowiązek, tak jak wszyscy inni. Kto 
mówi, że my, Anglicy, porównujemy wajne 
do sportu, ten nie zna angiclskiega Ten- 
Riu. 


Podrożenie srebra 


Srebro nabiera podczas obetnej wojny cc- 
raz więcej wartości i coraz więcej jest po- 
sznkiwane. Możnaby powiedzieć, że jioni- 
kąd wraca do znaczenia, które stracil pa 
zaprowadzeniu waluty złotej. W tych dm. h 
właśnie osiągnęło srebro najwyższą cene. ia- 
ką notowano w ostatnich latach dwudzie in. 
Nie pozostanie to bez wpływu na pieniadz i 
politykę pieniężną lat najbliższych. Wziesć 
ceny i stan produkcyi srebra w ostatnich 8 
latach odbył się w ten sposób. 

- Cena średnia 
w pensach na uncye: 


Produkcyva 
w miliopach uncyj: 


1914 255/16 211 
1915 237'/1a 195 
1916 31*/:e kj 


Ńa krótko przed wypowiedzeniem wojny. 
w dniu 28 czerwca 1914 wynosiła cena sre- 
bra 247/16 pensów. Po wielkich wahaniach 
cen z tendencyą przeważnie zwyżkową do- 
szła cena srebra w dniu 16 lutego 191% do 
maximum kursu: 38*/ pensów. 

Warto dowiedzieć się jakie są przyczyny 
tego pochodz ceny srebra w górę. Jest ich 
kilka. Zapotrzebowanie srebra jest obecnie 
o wiele większe, niż produkcya. Produkcya, 
jak widać z dat odnoszących się do r. 1915, 
zmalała zwłaszcza w Meksyku z powodu za- 
mętu, panującego tam w latach ostatnich i 
w, Australii z powodu wojny światowej, któ- 
ra wplywem swoifh tam także dotarła. Na- 
odwrót popyt na srebro wzrósł od chwili zni- 
knięcia złota, ściągniętego zewsząd do ban- 
ków i kas państwowych. Pieniądz papiero- 
wy zluzował pieniądze złote, a iłość mniej- 
szej monety, bitej w srebrze, nadmiernie się 
wzmogła. Przytem skutkiem ogólnej droży- 
zny i wzrostu cen zapotrzebowanie wię- 
kszych ilości znaczków pieniężnych i pienię- 


lazy urosło, a stąd i ilość potrzebnego i po- 


szukiwanego srebra jest obecnie większą, niż 
dawniej. Nadto pubiiczność we wszystkich 
państwach wojujących narromadziła duże 
zapasy srebra w przechowaniu prywatnem, 
gdyż wszędzie metal cieszy się większem za- 
ufaniem, niż papier. Także wypłata żołdu 
wymaga wybijania wielkich iłości monety 
zdawkowej. Np. wojska angielskie w Mizo- 
potamii, Egipcie i «Afryce wschodniej otrzy- 
mują żold w srebrnych rupiach, gdyż w lus- 
jach tych z dawien dawna placić i kupować 


dex po dice Keita miełzy śmiotetnymi i bogami, z któ-l 
rymi brata sie I równa, nad Ltórych wywyż-: 
sza się w szsleństwin. A ręka w oroke z temi 
idzie nielańdska. padluizku ziesśliwość, Sam: 
Kilizuln rozkoszuja się w widokach kaźni | 
krwi przelanej zarówno przy igrzyskach, jak; 
przy. egzekucyach, a rodzinom Skzzańców 
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lgulię z entuzyazmem. Ostatni potomek R dze. Wyrażnie młody wła 
wnej niegdyś rodziny Julinszów, był on o-|latżch rządów samotnika z Kapri zamierzył 
statnim, pozostałym przy życiu synem Ger-| karnawałem inańznrować nową epokę; prze 
manika, syna Drususa i Antonii, a małżon-|cież do Baturnaliów, najweselszej uroczysto! 
ka Agrippiny, zrodzonej z Agrippy i Julii, je-|ści roku przydał on dzień dodatkowy. Ale| 
dynej osławionej córki cesara Augusta. Po|po zabawach nastąpiło otrześwienie, chwila 
babce Antonii, żonie tryumwira Antoniusza, |rachunków i goryczy. I od razu wtedy wy- e 
mogły przejść na Kaligulę rozmaite przywa- | stąpily inne instynkta nowego władcy. przy-| każe śię przypatrywać nięczarniom I zgonom 
ry tego człowieka, którywz żołnierską tęży:|gluszone na razie zgielkiem życia i uży-!swych bliskich. Jakiś sadyzm znamienny 
zhą łączył ciągłe hulatyki i pijaństwo. Przez | wania. 5 dla zwyrodniałych ludzi cechuje £o wybi-j 
matkę zaś Agrippinę krążyła w Kaliguli krew| - A więc chciwość bczbrzeżna na cudze mie-ļ tnie. Cieszy się on nieszczęściem biiźniego, 
wyuzdanej i żadnego hamulca w życiu nie| nie, do. którego śmierć i okrucieństwo toruje|zazdrości wszelkiego powodzenia. la zlo- 
uznającej Julii. Ale mimo tycb, skrytych najmu drogi. Panowanie to, w którem niema|śliwość wzełęđem iudi przybiera wprost ry- 
razie dziedzietw, opromieniało go w oczach |czynów, staje się odtąd jednem pasmemjsy dzikiej przewicwiaści. Cesniz żali się y 
ludzi i sercach wspomnienie wcześnie zmaąr-|zbrodni: Ta chciwość skierowana przeciw | jalowość swych czasów, któro žačnemi wy-| 
łego ojca, Germanika- idealnego typu preteh-| cudzemu mieniu przetwarza także Kaligulę| kifnemi katastrofami sie nio znacza, i 
enta z całym jego liberalizm am, dostępno- 


w wielkiego rahusia sztuki i dzieł sztuki roz- 
ścia, nimbusem majestatu i poezyi zarazem;| sianych po świecie. która wsze:kię swe skor- 
tesknota za tym księciem, którego życie i|by ma oddać na ehwałę eczawza i stolicy. Po 
śmierć oplotła miłosna legenda, otwierała | Werresie i przed Neroiem jest Kaligula je- 
serca jego synowi, w którym dopatrywano dnym z wyhitnych tero pokroju sztuki zbie- 
się spadkobiorcy enćt rodzica, widziano cało-|raczy. Ale te rysy rie wyróżuiałyhy go z 
wieka, co ziści nadzieje, które los okrutny| tlumu wielkich i małych złoczyńców histo- u A" AB 
z tamtym zniweczył. I początki panowania |ryi. Obok tego ma on jednak rysy indyk heey on tedy posęzi sław minionych wieków, 
Kaliguli byiy rzeczywiście wesołe, zhyt we-| dualne w złoczywieniu. Przeciwko naturze [Które Aug ust w Rzymie postawił, zawiści 
sołe. Młody cesarz. wstąpiwszy w m 37 po buntuje się w'najbliższem oioczeniu i stosu | rozgłosu hterackiego Hnzzerowi i bliższym, 
Chr. na tron chciał amnestyami, popultrnes|ksch rodzinnych. Urabia legendy. że sam |lacińskim pisaizoin, Wesgilewu i Liwinszo- 
mi zarządzoniami rozganiać chmury, które w ) 


ostatnich latach 'Tyberyusza nad Rzymem 


skim, a za Tvleiyusza tlumy ludzi zajnely 
wśród widowiska w mięso Fidene. Tym- 
czasem jego panowanie mostoby púité w za- 
pomnienie w skutek braku klęsk tHumnych. 
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twem dalej kala sve siostry. Tak samo gwał-lich dzieła. Bo wszelsie pow odzenie, wszelki 

zawisły. Przyszły więe dary, largicye, igrzy-| ci przyrodę, walczy z morzem w zatoce nea- i rozgłos uwłacza „ago wielkości. Ww tych zawi- 

ska teatralne i cyrkowe, pochłaniające pręd-| politańskiej i w ląd stały chciałby ją zamie-|ścioch literąckich przebija pewna literacka 

ko nagromadzone przez Tyberyusza pienią-!nić. Walczy dalej z natura ludzka i zaciera | ambicya. Kaligula ma niejaką kulturę w za- 
r 1 


Prze-; £ 
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miłowaniach sztuki i sądzie literackim, po- 
dabnie jak Nero: tylko że ta kultura nie wt- 
szla w rdzeń duszy, a objawia się racze) w 
przycinkach, złośliwych określeniach, nigdy 
25% w podziwie. ani w przejęciu. Podziw in: 
on wylącznie dla siebie, a przejmuje się do 
glebi tylko zamiłowaniem do baletu i wyści- 
gów, w których sam występuje czynnie i po- 
konać chce współzawodników. August Sie 
chcłpił, że życia komedyę odegrał po mi- 
strzowsku. teraz woźbiea zręczny panuje nad 
światem. z 
Zawrót głowy na wyniosłem stanowisku 
w tem wsżystkiem widoczny. Bogów się już 
cesarz nie boi, bo z nimi się zbratał, ale boi 
e jch grzmotu i piorunów jako dziecko i boi 
nim wyraźne; wychowany miękko przez vab- 
kę Antovie, pieszczony za młodu przez wo;- 
sko, u:óstwiany u progu swych rządów, nie 
zeznał} on nigdy twardej ręki ani przygany, 


cież August doznał klęszi w lesio Fantohur- M sztyletu otoczenia.'Cechy dzieciaka =% w 


denieślejczych!. Ta złóśliwość dzia niże | kióredo iakiegośkolwiek dojrzenia są niezbę- 
wstecznie, razi sie chwałą przeszłości. Nisz-; dne. I ostatecznie nie państwowa*rewolucz?. 


Mecz dworska zawierucha zmfotła z tronu te- 
go dzieciaka, który szczególnie najbliższemu 
otoczeniu swymi wybrykami dawał się we 
znaki, sie-przytem zohydzał i hańbi uietylizo 


z kazirodczych załązków pochodzi, kazirodz-| wi; gdyby mógł, zniszczylby najochotniej | godność ludzka, ale też Rzymu godność i ma- 


: w 
Kazimierz Morawski. 
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jestat stolicy i cesarstwa. 
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wszy:tko najłatwiej jest w monecie metalo- 
wej. 


Nie dziwnego, że monety srebrnej wybito 
w Londynie w r. 1914 za 6.2 milionów fun- 
tów szterlingów, w r. 1915 za-7.8, a w 1916 
jeszcze za dalszych 3.5 miliona, podczas gdy 
w s. 1912, tj. w roku, najobfitszego bicia mo- 
nety srebrnej przed wojną, wypuszczono jej 
w obieg tylko za 2.6 miliona. 

Nie bez znaczenia i wpływu na kształtowa- 
nie się cen srcbra są stosunki w Indyach i 

„Chinach. Rząd indyjski potrzebuje wielkich 
ilości srebra do utrzymania na odpowiedniej 
stonie Tezerwowego zapasu kruszcu, przede- 
wszystkiem dlatego, że zapas złota w zna- 
cznej części wywieziony został do Londynu. 
a pieniądz papierowy nie może w TIndyach 
-zastapić kruszcowego w takiejmier ink się 
to dzieie w Europie. Także Chin: edzą 
w skarbie ile mogą srebra ze v” cuu na 
wielce niepewne położenie polityczne. 

Wszystkie te przyczyny działały kolejno z 
różną siłą i w różnych okresach czasu w to- 

sku wojny światowej, wywołniąc wielką 
zmiosność cen srebra. Gdy wędrówka cen 
w góre przybrała w pierwszych 4-ech miesią- 
cach 1916 r. rozmiary niepokojące, rządy 
państw zainteresowanych porozumiały się i 
zawarły układ wykluczający rywalizacyę 
przy kupnie — co wpłynęło na pohamowanie 
wzrostu cen i wiążącej się z tem spekulacyi. 
Spekulanci bowiem, widząc niebywale ko- 
rzystną koniunkturę poczynili naprzód zaku- 
py i* zamówienia. Zdecydowane stanowiskó 
rządów zmusiło ich do oddania na sprzedaż 


poczynionych zapasów — a to sprowadziłą, 


pożądane obniżenie względnie ustaienie si 
ceny srebra. Obecnie fala podwyżkowa dźwi- 
gneła się znowu w górę z powodu zmniejszo- 
nej ilości frachtów okrętowych, niepewności 
transportów morskich i bardzo wysokich o- 
płat ubezpieczeniowych. Przywóz „ srebra 
zmalał, cena w sposób oddawna niewidziany 
wzrosła. "E, 
Zdlaże się. że srebro zachowa to wzmożone 
swoje znaczenie także i po wojnie. Wpraw- 
dzie o powrocie do bimetalizmu, przynaj- 
mniej w Europie. nikt nie myśli — ale gro- 


„GŁOS NARODU" z dnia 29 Marca 1U17 roku. E 


Z miasta. 
NAMIESTNIK GALICYI, generał hr. Huyn, 
po kilkudniowym pobycie we Lwowie, powró- 
cit wczoraj wieczorem do Krakowa. , 


Z AKADEMII UMIEJĘTNOŚCI. Posiedzenie | 


| wydziału gnatem.-przyrodniczego odbędzie się 
w poniedziałek dnia 2.kwietnia b. r. o godz. 
6 wieczorem. Na porządku dzienym prace z za- 
kresu embryologii i chemii pp. E. Godlewskie- 
go jun. i J. Zawidzkiego. 

PRÓBA GENERALNA „KALIGULI“. Jutrzej- 
SZA próba. generalna z najnowszego dzieła Ka- 
rola H. Rostworowskiego — „Raliguli“, zapo- 
wiada się świetnie; publiczność rozchwytuje 
bilety, zainteresowana wielce nowością, „wpro- 
|wadzoną przez Obecną dyrekcyę. Fierwszy to 
bowiem raz u nas- będą widzowie mieli mo- 
żność widzenia scenicznego ucieleśniania się 
pomysłu autorskiego, t. j. tego, co zwykle 
tworzy się poza ich oczami przed premierą, po- 


7. 
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dajacą już w skończenej formie dany utwór. | 


Połączenie z tem przedsięwzięciem także i če- 
lów humanitarnych — przeznaczenie części do- 
chodu na Komitet Biskupi zachęci wiele osób 
do przybycia na to niczwykłe u nas przedsta- 
wienie. 

Dzisiaj z powodu ostatecznych przygoto- 
jwań — teatr zamknięty. 

PODZIĘKOWANIE ROGMANA ŻELAZOW- 
SKIEGO. Znakomity artysta i reżyser teatru 
|twowskiego, Roman Żelazowski, nadsyła uam 
podziękowanie za przyjęcie, jakiego doznał 
za obecnej gościny: 


Świetna Redakcyo! Praguge dać wyraz gorą- 


cym uczuciom wdzięczności dla Krakowa, z 
którym wiążą mnie najmilsze wspomnienia 
| młodości, które należą do najżywszych, a które 


| odżyły teraz tem silniej, z powodu tak serdecz- ; 


"nego przyjęcia, jakiego obecnie doznałem, po- 
lzwolę sobie tą drogą złożyć podziękowanie 
| świetnej prasie, dyrekcyi teatru im. Jul. Sło- 
| wackiego i publiczności, pogłębiający we mnie 


| . z . - o 4 s 
Imilość i uznanie, jakie zawsze dla Krakowa | 
żywiłem. Racz przyjąś JWielmożny Panie; 


Redaktorze., ete, ete. 

KONCERT Z LOTFERYĄ ARTYSTYCZNĄ, 
który się odbędzie 1 kwietnia b. r. w sali Sas 
skiej na dochód ochronki Sekeyi młodzieży 


Nr. 15, 


z napisem .„Walność narowom'; pod pomostem | ko Pietro Caruso z ułebekiem przejęciem dra- | hal, Golezewski Władysław 11 kor. 10 hal, Sał- 


leżą żołnierze pruski i rosyjski, karta wydana 
przez salon malarzy poiskich w Krakowie 
1912; 2. kartkę z obrazem Stanisiawa Batów- 
skiego, przedstawiającą „Bitwę orłów“, a wy- 
daną przez zakład „Stella w Bochni“. i 
ZBIÓRKA DLA CHORYCH ŻOŁNIERZY. 
Dary wielkanocne dla chorych i rannych Pad 
nierzy szpitali fortecznych krakowskich zbie- | 
rane będa w dniach 29, 30 i 21 b. m. przez 
następujące panie, należące do Sekeyi opie- 
ki szpitalnej kraj. Stow. „Czerwonego Krzyża“: 
Augustynowa, Czaputowiez, Chorążyna, Ma- 
iryewska,, Medwecka, Merunowicz Niewiadom- ; 
ska. Niedźwiecka, Onyszkiewicz, Reklewska. 
Wobec wielkiej ilości chorych i rannych upra- 
lsza się szanownych właścicieli sklepów spo- 
żywczyeh i cukierniczych o dary wszelkiego 
rodzaju, które będą z wdzięcznością "przyjęte. 
CZYSZCZENIE STUDZIEN. Magistrat we- 
zwał wczoraj właścicieli realności, by najpó- 


(źniej do dnia 1 maja oczyścili gruntownie stu- 
dnia. W tym czasie również mają być oczysz- 
czone studnie miejskie. 


Z POLSKI I ZE ŚWIATA. 
ODDANIE SZKOŁNICTWA RADZIE STA- 

NU. Rada Stanu otrzymała zawiadomienie, że 
w dniach najbliższych przechodzi całe szkolni- 
ctwo pod kuompetencyę departamentu wyznań | 
i oświaty, którego dyrektorem jest wicemar- 
szałek Pomorski-Mikułowski, zaś wiecedyrek- 
torem zamianowany został prof. Stanisław 
Smolka. 

+ URZĘDNICY DLA PAŃSTWA POLSKIEGO. 
Przy departamencie wyznań i oświecenia Ra- 
dy Stanu utworzona została komisya, kierują- 
ca przygotowywaniem urzędników dla pań- 
stwa polskiego. Zadaniem jej bedzie: 1. Przyj- 
mowanie kandydatów na kursa przygotowaw- 
cze dła urzędników; 2. współdziałanie w pro- 
wadzeniu kursów istniejących; 3. kierowanie 
praktycznem przygotowaniem kandydatów, a 
w szczególności tych, którzy ukończyli kursa; 
4, udziclanie stypendyów z budżetu tymczaso- 
‘wej Rady Stanu, Inb też uzyskiwanie na ten 
cel zasiłków z funduszów, będących w rozpo- 
| rządzeniu władz okupacyjnych; 5. prowadzenie 


madzenie zapasów srebra oraz wypłaty w |polskiego Związku Niewiast katolickich, bu-|listy przygotowanych kandydatów i ocen ich 


srobrze — a unikanie wydatku w złocie, któ- 


dzi wielkie zainteresowanie. Provram koncer- 


kwajifikacyi. Przewodniczy w komisyi dyre- 


re nadal jak najdłużej ima zostać w bezpo-| tu, ogłoszony  afiszami, przedstawią sie | ktor departamentu wyznań religijnych i oświe- 
c . . f > | : RZE » 2 RATn s 
średniem posiadania państwa — to tenden- wspaniale. — Dość wspomnieć, że w kon-|Cfnia publicznego, na członków powołani zo- 


eya, którą już dziś zanważyć można zwłasz- 

cza we Francyi i w Rosyi. Srebro ze stano- 

wiska. które zdobyło sobie w ezasie wojny 
światowej, nie prędko da się wyrugować. 


za 
4BONIKA. 
K_TENDARZYK KOŚCIELNY. Dziś we czwar- 
tek śś, Cyryla, Wiktoryna į Eustachego. — Jutro 
w piątek $$, Kwiryna i Wiktora. 
KALENDARZYK ASTRONOMICZNY. Wschód 
słońca rozpocznie się jutro o godz. 5 min. 22; za- 
ehód przypada A godz. 6 mm. 06. Długość dnia 


| zo 


Kraków, 29 marca. 


Koniec marca dobiega wśród bezustannej 
pluty i śniegu. W miarę możności zarząd czy- 
szczenia miasta usuwa zwały lodowe, powodu- 
jące kałuże błotne, leez idzie to powoli z po- 
wodu braku koni i 


= 


i robotników. Rozpoczęta ka- 
lendaizowa wiosna pobudza akcgę somopomo- 


cercie biorą ndział artyści tak znakomici, jak 
uluł:ienica publiezności krakowskiej Marya Pi- 
larz-Mokrzycka, świetny  recytator Leonard 
Bończa, ktory wygłosi „Śruła z Lubartowa“ 
| Szymańskiego, „Jaką naukę dał Jędruś tiutce*, 
oraz szereg wesołych rzeczy, ceniona pianistka 
Janina Łada. młeda śpiewaczka Femnicka zna- 
na z wystepów w wiedeńskim „Musikvereinie*, 


| wdzięczna deklamatorka Anna Walewska, prof. 
iPrzeorski, prof. Wallek-Walewski. T.ggerya ar- 
tystyczna, która wypełni drugą część koncer- 


tu, składa się z dzieł naszych wybitnych arty- 
stów, którzy przodują nietylko na polu sztuki, 
ale i ofiarności publicznej. Dotychczas nade- 
słali łaskawie obrazy pp.: Axentowicz, Bukow- 
ski, Klimowski, Małachowski, Stachiewicz, U- 
ziembło, Wyczółkowski, Wiśniewski, oraz ar- 
tystki: Barabagszówna, Mienówna, Niedzielska, 
Ostrowska, Obrąnalska, Rakowiecka, Rychter- 
Janowska, Rogowska, Skrochowska i inne bez 
podpisów. Ponieważ loterya nie jest urządzoną 
na wzór loteryj spożywczych, t. j. przy zwija- 


stali pp. Dziewulski i Kozłowski, oraz mecenas 
Celichowski. 

| ZJAZD R. 0. POW. WARSZAWSKIEGO. W 
poniedziałek przed południem, w wielkiej sali 
IStow. techników w -Warszawie rozpoczął dwu- 
¿dniowe obrady I-szy zjazd rad opiekuńczych 
|pow. warszawskiego. Po nabożeństwie w ko- 
ściółku Dzieciątka Jezus zjazd otworzył prezos 
rady pow. warszawskiego, p. Antoni Marylski, 
Dr Radecki scharakteryzował działalność za- 
rządu rady opickuńczej pow. warszawskiego 0- 
raz zdawał sprawę z działalności sekcyi opieki 
nad dziećmi i młodzieżą, sekcyi - odczytowej, 


ji 
kwesty „Ratujcie dzieci* i komisyi obchodu 
konstytucyi 3 maja. Nastąpiły dalsze sprawo- 
zdania oraz referaty o organizacyi nad dziećmi 
i młodzieżą na wsi. 

GAL. TOW. GOSP. U P. NAMIESTNIKA. 
W piątek zjawiła się między innemi na audyen- 
cyi deputacya c. k. Galicyjskiego Towarzystwa 
|gospodarskirgo, Kół ziemiańskich i Związku 


| ziemian, prowadzona przez JE. Wiiołda księcia į 


cy, każdy stara się zdobyć parcelkę ziemi, da- | nych losach pustych i pełnych, lecz obrazy bę- | Czartoryskiego, a wzięli w niej udział: Stani- 
Y» y ę y I "0; ę J 


jącą możność wyprodukowania jarzyn wła- | dą istotnie losowane, można losy po 1 kor., oraz sław hr. Badeni, Aleksander Dątnbski, Paweł, 


snych i ziemniaków. Obecnie odbywa się par- 
celacya błoń pod uprawę ziemniaków, nie wie- 
dzieć jednak. jak źbiór wypadnie, bo ziemia 
wymagała ołrobku ‘ jesiennego i starannego 
przygotowania. Plantatorzy mają nadzieję, że 
woj:kowość przyjdzie im z pomocą przez zora- 
nie tłoń, gdyż gmina nie ma już pługa moto- 
rowego, a o konis do orki obecnie bardzo tru- 


dno. 


Jak słvzzymy, Zakopane budzić zaczyna 
wielkie znietoresowanie wśród Wiedeńczyków, 
którzy rojnie 
naszej stolicy. SzdQzimy, że w tym kierunku 
powinny być 
jące możność pobytu naszej chorej ludności w 
Zakoranim. Należy więc weześnio zarczerwo- 
wać sobie mieszkania i postarać się o potrzebne 
formulności, zabezpieczające pobyt. Z budzącą 
sią wiosną wynika zawsze troska o letnie mie- 


szkania, wssuwająca smutną stronę braku pod- po raz pierwszy w Krakowie wykonaną z 0r- solowa p. WŁ Koterbskiego, skrzypka. Subtel- | 


miejskich letnisk, o których powinni pamiętać 
nasi kapitaliści przez urządzenie ich w miejsco- 


ca Krakowa posiada. 


Niebywałym popytem 
ci ziemia w okolicy Krakowa, szczegól- 
mie male folwarezki. Wielu amatorów ubiega 
się o kupno pareel kilkumorgowych, lecz brak 
ich zupoziy usunąć mażna jedynie przez kupno 
w całości nrajatku i rozdzielenie go na poszcze- 
gúine parcele i fermy. Wzorem takich kolonij 
orm jest miejscowość Kopań koło Mogi- 


sio 


EBŻY sią 


bitery wstępu nabywać wcześniej w ksiegarni 
S. A. Krzyżanowskiego, Lini% A-B. 
PORANEK MUZYKI KLASYCZNEJ. W nie- 
dzielę dnia 1 kwietnia o godz. 11 przed połu- 
dniem w sali „Kino Wanda* odbędzie się po- 
ranek poświęcony arcydziełom mnzyki klasy- 
cznej. Jako wykonawcy wystąpią: Stanisława 
Abłamowicz - Meyerowa, pianistka, Paulina 
| Schlesingerówna, śpiewaczka, chór mieszany 
| Tow operowegą, oraz orkiestra teatrów miej- 
|skieh pod batutą prof. Bol. Walłiek-Walewskie- 


Ina: Wspaniały koncert fortepianowy Fs-dur, 


wydane pewne ania, da- należ: ża znie do najpiękniejszych i EB na ochod a a a M a : PE l } | krew - M 
vydane pewne zarządzenia, da- należący bezsprzecznie do najpiękniejszych i! oqbył się na dochód tutejszego Sokoła koncert swym i znajomym i suni ofiarowywali swoje 0- |lombardu wierzytelności 


| najsłynniejszych kompozyeyj fortepianowych, 
loraz mało znana u nas arya Leorovy z opery 
'„Fidelio*. o prawdziwem .nanięciu dramatycz- 
inem, a równocześnie niezwykle brawurowa pod 


hr. Dzieduszycki, Władysław hr. Dzieduszycki, 
Adam Głażewski, Konrad Łuszczewski, dyr. 
Kazimierz  Miezyński, Dr Henryk Pawlikow- 
| ski i Jerzy Turnau. - 

TARCZA LEGIONÓW 


W PRZEMYŚLU. 


LS . 
,że tarcza sporządzoną została w pracowni p. 


, Góreckiego w KMrakowie-Podgórzu, według ry- 
jsmnku inż. Witolda Gizhert Studnickiego. P. 
i Studnicki jest również twórcą tarcz dla Chrza- 
| nowa, Sierszy i Dębicy, a wszystkie projekty, 


zamsślują skorzystać z letniej! go. W prograra wejda.dwa utwory Beethovev-| pelne artyzmu, wykonał bezinteresownie. 


Z TRZEBINI piszą nam: W dniu 11 b. m. 


matycz! odegrat główne role. Zakopane 
ma nadzieje, żę wytitnego artystę witać hędzie 
jeszeze nieraz i równie serdecznie, Dr S. 

NA BOM PGLSKI W M. OSTRAWIE. Z Mor. 
Ostrawy piszą nam: Na ratunck Domu połskie- 
go w Mor. Ostrawie ofiarował znakomity skrzy- 
pek, prof. Zygmunt Szwarcenstein z Krakowa 
swój koncert, który odbędzie się w sali hotelu 
ewarechiego w Daorowie nu Śląsku, w niedzie- 
lę dnia i kwietnia b. r. o godz. pół do 8 wie- 
czorem. Przy fortepianie Dr Jan Hess z Wie- 
dnia. Program bardzo obfity i pięknie zesta- 
wiony wykona w całości prof. Szwareenstein. 
Niewątpliwie sala koncertowa wypełni się po 
brzegi tak miejscową. jak i okoliczną publi- 
czneścią, która nietylko ma sposobność usły- 
szenia wspaniałego koncertu, ale ponadto w 
myśl iniencyi ofiarnego artysty, dopomoże 
swym groszem do uratowania Domu polskiego 
w Morawskiej Ostrawie. Zjazd w Dąbrowie za- 
powiada się bardzo dobrze, zwłaszcza, że tak 
na koncert, jak i 7 powrotem dojechać można 
wygudnie pociągami od strony Cieszyna, Ostra- 
wy i Bogumina. Prof. Szwareenstein koncer- 
tował w tym. sezeuio w Ostrawie i Witkowi- 
cach, gdzie grę jego przyjmowano wprost owa- 
cy jnie. l 

POWRÓT JEŃCÓW. Wszyscy jeńcy cywilni 
(w liczbie około dziesięciu tysięcy), obywatele 
Królestwa Polskiego, zcstaną — wedle zawia- 
domienia otrzymanego przez Radę Stanu — 
zwolnieni i będą mogli wrócić do swego miej- 
sca zamieszkania. 


n, 


ZAWIADOMIENIA I KOMUNIKATY, 


PODZIĘKOWANIE. Koncert spacerowy, któ 
ry się odbył w sobotę 24 b. m. na rzecz dzieci 


tawa Roman 4 kor. 50 bal.. Porębski Wiadysław 
5 kor. 50 hah, Raschkówna Kamilla 18 kor., Stu- 
dencki K».*mierz 2 kor., Szczepanik Taduusz 42 
kor. 50 zal,  Reimschiissel Emanuel 43 kor, 
Strutyński Wilhelm 82 kor., Osirowsk; Antoni 15 
kor. 20 hal, Salomonówna Laura 20 kop. Fabro- 
wiez Franciszek 2 kor. 50 bal. nadto: p. Aleksan- 
der Waniek 6 kor. Razem 905 kor. 80 hal. Dro- 
zo aji 1 kor. 50 hal. Czysty dochód 904 kor. 

al. 


Repertuar teatru im. Juliusza Słowackiego, 


Czwartek: teatr zamknięty. 
Piątek: Generalna płatna próba z „Kaliguli“ 
K. H. Rostworowskiego. 


Repertuar teairu Indowego. 


Czwartek: „Królowa Przedmieścia”. 
Piątek: „Królowa kina“, 


Nauka, literatura, sztuka, 


„SYLWAN%, organ Gal. Tow. leśnego, wy- 
chodzący 39 rok, miesięcznik redagowany przez 
pro. Stanisława Sokołowskiego, 
wyszedł z druku, obejmując w zwiększonym 
numerze bogaty materyał za październik, listo- 
pad'i grudZień. Na treść numeru składają się 
nasiępujące artykuiy i rozprawy naukowa: 
5. Listopada 1916; t Cesarz Franciszek Józef 
I; | Henryk Sienkiewicz; Jan Kosina: Leśni- 
kM i myśliwstwo; O zbyt materyałów leżą- 
cych; Jun Milicowski: Lipa pomnikiem przyro- 
dy w Karpatach zachodn.; Stanisław Sokołow- 
ski: Co mamy teraz najpilniejszego do zro- 
bienia?; Literatura; Rozporządzenie władz; 
Sprawy Towarzystwa leśnego. Wydawnictwo 
|iustrają piękue ryciny drzewostanów, sławnej 
lipy mikowskiej, która stała się pomnikiem 
przyrody, szkie kompleksu lasu Mikowaą z ob- 
jaśnieniimi drzewostanu, otaczającego pomni- 


ewakuowanych ze w:chodnięj.Galicyi, nie mógł kową livę, ruśnącą w Karpatach zachodnich. 
już liczyć z góry na zbyt wielki napływ gości, ;„Szłwan* za.aleszeza nadzwyczaj interesującą 
ponieważ komitet zmuszony był urządzić go pracę prof. bt. Sokołowskiego, najbardziej ZAL 
w dzień nieświątcezny. Jeżeli mimo to przy- at: 


Z departamentu organiz. N. K. N. komunikują, j 


niósł nadspodziewanie piękny doenó), ha na 


czyste 2267 kor. 55 h., to stało się to tylko; 


dzięki nadzwyczajnej ofiarności tych, którzy 


hojnymi darami przyszii w pomoc urzzdzentu, , 


tudzież szezodrymi datkami w czasiqę symoga 
zebrania zapewnili tak pomyślny wynik. Skia- 
dając wszystkim wyrazy należnej we% 
poczuwamy się do chawiązku wyrażenia goracej 
| podzięki: panu dyrektorowi (rund hoieiu Ru- 


| tkowskiemu za bezpłatne odstąpienie sali i po-| 


niesienie kosztów oświetlenia, panu pułkowni- 
kowi von Grimmowi za użyczenie wyńornej 
muzyki wojskowej. która pod batutą p. kapel- 
mistrza Richtera, eklaskiwanego jako dyrygen- 
(ta. kompozytora i wirtuoza, wykonała ku o- 
'oQlnemu zadowoleniu szereg pięknych utwo- 
rów Panu Czarnowskiemu za piwo z browaru 
okotimskiego, pp. Rzący i Chmurskiemu za 
| wodę sędową, firmie p. Jakubowskiego za bez- 
imteresowne wypożyczenie srebra, p. M. Volks- 
mannowi, kierownikowi kawiarni Drobnera za 
| bezinteresowne wypożyczenie obrusów, paniom 
Komitetowym za obdarzenie bufetu i gorliwą 
pracę około urządzenia podwieczorku, jak nie- 
mniej dostarczenie artystycznych programów, 
a wreszcie panienkom, które się podjęły trudu 
roznoszenia i sprzedaży przekąsek i napojów 
za sprawne i wzorowe wywiązanie się z tego 
zadania. 

Adamowa Starzeńska, Leonowa Sapieżyna. 

Z TOWARZYSTWA NUMIZMATYCZNEGO. 
Zebranie członków Towarzystwa odbędzie się 
w piątek 80 b. m. o godz. 6 wieczorem w hote- 
lu Francuskim. Mówić będzie ks. Piotr Śledziew- 
ski na temat „Ks. St. Moszyński i jego twór- 
czość”. Goście mile widziani. 


NA FUNDUSZ ŻŁÓDRÓW IM. H. SIENKIEWI- 
CZA. Zbiórka uczniów szkoły realnej w Żywcu: 
Na ohchodzie szkolnym ku czei Sienkiewieza 18 
grudnia 1916 r. grono nanczycielskie szkoły real- 
nej w Żywen podało młodzieży myśl zbiórki świą- 
tecznej wśród najuliższego otoczenia na cele zwią- 
zane z Jego pamięcią. 

Dzrekcya wydała 70 list składkowych, na któ- 
re zebrano ogółem $05 kor. 80 kal, po odt,ącceniu 
drobnych wydatków 904 kor. 50 kal. 

Rezultat ten zawdzięczać należy chwalebnej gor- 
liwości uczniów, którzy w czasie Świąt Bożego Na- 
rodzenia przedkiadali listy skłsdkowe krewnym 


'eznaści, . 


1 > 
'służonego hodowcę, na temat: 
„teraz nazpilniejszega 


„Co mamy 
do zrobie- 
nia?“ Conną swą pracę ilustruje autor rycina- 
imi skrzyncl, i suszarń nasienia słonecznych i 
opulanych (zimowych). Widzimy wśród rycin 
plany suszarni systeme Kessrlringa. znajdują 
jeej się w Conrach suchodolehich hr. Potockiego, 
i szufladowo-szynowy system suszarni słonecz- 
noj, znajdnjącej się w rewirze Turów. Ostatni 
numer „Syiwana' Iweizący obszerną broszu- 
rę, powinien wzbudzić zainteresowanie każde- 
go leśnika właściciela lasów i ich miłośników. 
= pra eo KOBE my 


gospodarcze. 


woa 


Wiadomości 

WOJENNA KASA POŻYCZKOWA, Z zam- 
knięciem rachunków wojennej Kasy pożyczkos 
wej za ubiegły, drugi %k jej istnienia można 
się przekonać, iż takowa odpowiedziała całko- 
wicie swemu zadaniu. W pierwszym roku u- 
dzieliła pożyczek w wysokości 168 milionów 
koron, podczas gdy w ubiegłym cyfra ta spa- 
dła na 62 miliony koron. Przyczyn tego obja- 
wu należy szukać w zmieniotem położeniu 
rynku pieniężnego. Pierwsze bowiem miesiące 
po wybuchu wojny światowej przyniosły po 
pierwszem gwałtownem zapotrzebowaniu kre- 
dytowem niezwykły bruk gotówki, który w ro 
ku ubiegłym zmienił się niespodziewanie w nad: 
mierną jej obfitość. Wobec tego stanu rzeczy 
instytucye finansowe, posiadające znaczny ñQ 
pływ gotówki, były w możności w ubiegłym 
„juź roku zaspokoić w znacznej mierze żądania 
|kredytowe rozmaitych warstw zarobkowych, 
i wskutek czego zadanie wojennej Kasy poży- 
czkowej ustąpiło na plan drugi. 

Mimo to wojenna Kasa pożyczkowa rozwija 
i nadal dodatnią swą działalność. W zakres jej 
czynności wchodzi udzelanie pożyczek na pa» 
piery wartościowe, a to w rozmiarach szer» 
szych, aniżeli w Bankn austro-węgierskim. O- 
beenie wynoszą pożyczki tego rodzaju V2 proc. 
calego obrotu, podczas gdy pożyczki na lom- 
bard książeczek wkładkowych kas oszczędościł 
ji towarów znacznie zmalały. a to z jednej 
|strony z powodu obfitości gotówki, z drugiej 
jzaś z powodu braku towarów, oraz ich łatwe- 
|go spieniężenia w obecnych warunkach. Dział 
hipotecznych okazał 


„mazykałno-wokalny. Na program złożyły się: |szczedności na szlachetny cel ..żłóbków im. Sien- się hardzo płynnym. gdyż upłaty udzielonych 


(era solowa pianistki p. Marty Kaerneyowej, 
śpiewy solowe pp. Goli:skiej i Wendrychównej 

J d J 
; uczenie prof. Bursy z Krakowa, kwartet wokal- 


kiewicza”, by w ten sposób okazać swa vzość 
i Wierkiemu strzewi slowa i ducha narodowego. 
,Dyrckeyą i grono dzickują pinicjszem ofiarodaw- 
|eom i młodzieży. Szczegółowy wykaz list otrzy: 


; Fal alea: a : 6 M; 
względem efektów wokalnych. Arya ta będzie ny pod kierownictwem prof. Bursy, tudzież gra | maliśmy: 


kiestrą. Równieżenowością będą chóralne kom- 
|pczycye Bacha i Palestriny. Obaj mistrzo muzy- 


(stym, o imponującej architekturze polifonii, są 
lu nas na ogół bardzo mało znani, to też szczere 
zaciekawienie obudzi wykonanieą 4 chorałów 
Bacha do słów: 1. „To wszystko Bóg użyczył 
nam“, 2.*„Tyś swą mocą, wielki Boże”, 3. „Już 
| zstąpił Bóg", 4. „Upadnijcie na kolana“, oraz 
„Credo“ Palestriny z mszy „Missa Papae Mar- 
echi“, który uchodzi za kompozycyę kościelną 


ność gry w oddaniu Chopina, Karganoffa 


1 


Bidlewicz Bolósław 3 kor. 10 Wal., Fabrowicz 'Ka- 
rol 10 kor. 50 bal, Kowicki Karol 15 kor., Kuliń- 
iski Bogusław 27 kor., Battek Otton 17 kor. 50 hal., 


pożyczek instytucyomn 
dzo wydatne. 
Wojenna Kasa pożyczkowa posiada w kra- 
jach koronnych 35 zastępstw, z których trzy 
w Gorycyi, Tryeście i. Zadarze) na razie nie 
iunkcyonują. W Galicyi istnieją trzy zastęp- 


kredytowym byty bar- 


Maach fat TATE sARÓTSK żół ki osnicinci akcie: ` Liszta pu zip: M. Kaerneyową nagradzała pu- | Chwiorut Czesław 9 köp. 60 bal. Kossowiez Mi- stwa, t j. we Lwowie, Krakowie i Przemyślu. 
wwsciach tak uroczych, jakie podgórska okoli-;kl kościelnej, szlachetnej w nastroju uroczy- | bliczność gorącymi oklaskami. Solo skrzypco- |chał 1 kor., Krystek Tadeusz 4 kor, Obtułowiez | Obrót interesów wojennej Kasy pożyczkowej 


lwe odegrał p. Wł. Koterbski, biorge w reper- 
tuar sonatę XVII Mozarta, romaneg Svend- 
sena i fantazyę baletową Beriota; tak wykona- 
z tych utworów, jak 
| 


opanowanie techni- 
ezne stworzyły milą _calość, nagradza- 


ną cklaskami. Akompaniowała do śpiewów so- 
lowych i kwartetu wokalnego p. Bursowa. Wie- 
ezór przyniósł około 200 kor. dochodu tut. So- 


lan, gdzie powstało kilka posiępowych gospu- © najczystszych liniach melodyki i imponują- | kołowi. ` 


darstw po'mijskich z pięknymi sadami, kti 
rych właś iciuluni są prefesorowie naszego 
uniw *sytetu. Prześliczna, zdrowa, lesista oko- 


„lustyce wiełogłosowej. Bilety do nabycia 
„dygarni $. A. Krzyżanowskiego, Linia A-B. 
KONFISKATA WIDOKÓWEK  Prezrydytm 


WYSTĘP DYR. RYGIERA W ZAKOPA- 
[DEM W sobotę dnia 24 b. m. odbyło się w 
isali hotelu „Morskie Oko“, na rzecz Tow. kat. 


lica budzi madzieję, że kolonia ta się rozszerzy, |nainiestnictwa ogłasza: Na podstawie $ 7 a)| młodzieży pe'skiej „Odrodzenie“ przedstawie- 
s "ryz j RET z 3 UA 1 75 s j : ; y : M Ę a z 

na razie biax jeg dojazdu kolejowego, lecz i Za- |ustawy z dnia 5 maja 1869 zakazuje się roz-|nic amatorskie. Pod teżyśeryą dyr. Edmun- 

soy NOZ! ię i hrynie” m ay an : sa $ z 1 

kopane z począti m nie miała go również, a cie- |szerzania nasttpujących kart widokowych, zejda Rygiera odegrało tutejsze Koło amato- 


szyło się wislką frekwencyą. Bajeczny, praw- 
dziwie szwajeniski pojzaż w tak blizkiej okolicy 
Krakowa, inie jsrowc 
metrów od siacyi kolejowej Swoszowice, powi- 
nien zachęcić szersze kola mieszkańców nasze- 
go miasta do zwiedzenia togo uroczego zaką- 


[ZNAKOMITE 


i "REM ia | El izj 


ci odległej o kilka kilo-i 


TUTiG 


wzgłędu na ich wrogą tenduncyę dla Anstrvi 
li Prus. 

1. Kartkę z cdkitką obrazu Walerego E. Ra- 
dzikowskiego, przedstawiającą kobiete, wycho- 
,dzącą z więzienia, nad nią gołąb z gałązką. n- 


7 
4a 


„Pietra Uaruso* Roberta Bracca i zabawną. 
„Teodolindę*. Publiczność zebrała się bardzo 
licznie i oklaskiwała gię p. Zayórskiej, Korsak- 
Zarneckiej, Wiełgard, Żywiekiego, Skibińskie- 


rów trzy sztuki jednoaktowe: „Złotego cielca*, 
1 
1 


Janina 4 kor. Romanowski Mieczysław 8381 kor., 
Zyzak Jan 7 kor. 2 hal., Bicia Stefan 2 kor. 70 
hala Szerszeń Stanisław 5 kor. 10 hal. Neumann 
Aturr 9 kor. Broder Jan 5 kor, Owirut Kazi- 
mierz 11 kor., Martini Jerzy 2 kor., Studencki Mie- 
czysław 28 kor. 40 hal., Stachurski Bogdan 2 Kor. 
Sa.ad Wiesław 4 kor. 20 hal., Poniński Adolf 12 
kop, Pilarz Czesław 13 kor. 50 hal, Nieniewski 
Angust 6 kor. 50 hal, Mądziel Twiusz 2 kor. 50 
hal., Popięl Tadcusz 60 kor. 20 kal, Dybezak A- 
dolf 3 kor. 50 hal, Dybczyński Iryonizy 10 kor„ 
Dziki Adam 7 kor. 20 hal, Moliński Stanisław 
|17 kor, 50 hal, Pitlik Szymon 2 kor., Gltieksmann 
Henryk % kor., Goedl Kazimierz 25 kor. $9 hal., 
ireiłss Maryan 20 kop, 90 hal, Kwiatkowski Stani- 
sław 59 kor. 
Smulowjez Maks, 4 kor. 90 hal, Starczewski A- 
dam 18skor. 14 hẹ., Zawaliński Zdzisław 18 kor., 
Alimurka Zdzisław 10 kər. Studoneki Józef 18 
ka.. Brablce Stanisław 1i kor. Moszyńska Jani- 
na 5 kar. Sroka EBupeuiusz 13 kor. 56 hal. Weber 
Wilhelm 3 kos, 10 hal. Kożycta-ki Stanisław 16 
kor. 9 hal, Wcber Jan 4 kor. 40 hal, Hylińska 
Michalina 11 kar. 50 bal. Piałek Edmund '5 kor. 
40 hal, Kabiez Tadcusz 8 kor. 50 hal. Taobodziń- 
ski Kazynierz | kar., (strowski Adim 8 kor., Wa- 


Matuszczał: Roman 57 kor. 48 hal., | 


|wynosił w roku ubiegłym 110 milionów koron 
(w roku 1915 281 mil. kor.), porłczas gdy stan 
„udzielonych pożyczek osiągnął z końcem r. 
1916 kwotę 118 milionów koron. t. j. o 13 mil. 
więcej, niż w roku poprzednim. Największy 
| obrót (86 mil. k.) wykazuje naturalnie zastęp- 
stwo w Wiedniu, jako w centrum obrojowem. 
| Drugie zaś miejsce zajmuje zastenstwo w Kra- 
|xowie (z obrotem ponad 7 mil. k.). Z innych 
|zastępstw posiadają znaczniejsze obroty Praga, 
| Grac. Mor. Ostrawa. Lwów. Cheb, Lublana i io. 
Wojenna Kasa pożyczkowa jest instytucją 
| państwową. stworzoną kanferznością wojny. a 
prowadzoną przez organa. Banku austro-wę- 
cierskiego. Na czele dyrekcyi stoi Ekse, Dr 
| Manswet Kosel, były minister skarbu, w skład 
iej zaś wchodzą przedstawiciele rządu i banku. 
Kierownikiem zastępstwa bkrakowskiero jest 
|p. Kazimierz Bigo. naczelnik krakowskiej fit 
j Banku austro-węgierskiego. zastępcą zaś rządn 
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Berlin. B. kor. W pruskiej Izbie panów na 
początku posiedzenia ks. Guenther 
szleswieko-holsztyński imieniem prawicy zło- 
Żył oświadczenie, zastrzegające się przeciw- 
ko atakom przeciw Izbie panów ze strony 
Izby posłów i wyraził ubolewanie z powodu 
tych ataków. Przedstawiciele innych stron- 
uictw przyłączyli się do tego zastrzeżenia, 
zaś minister Breitenbach zwrócił się prze- 
ciwko krytyce oświadczenia prezydenta mi- 
nistrow w Izbie poselskiej, 


PRZEMÓWIENIE KS. RADZIWIŁŁA. 


Książe Radziwiłł podkreślił donio- 
słość historyczną manifestu listopa- 
dowego, wyrażającego niedwuznacznie 
zapatrywanie polityczne, że naród taki jak 
polski, leżący w sercu Europy, wobec swej 
przeszłości historycznej, rozległości etnogra- 
iicznej, swego współdziałania w dziełach cy- 
wilizacyi ludzkości, musi znowu odzy- 
skać własne stanowisko wśród 
państw Europy. Do tej myśli manife- 
stu — powiada mowca, — odnosić się mu- 
simy z podziękowaniem. uznaniem i pewną 
nadzieją. Z tego logicznie wynika, że no- 
wy twór państwowy musi być 
dość silnymizdolnymdożycia, 
aby módz w przyszłości zwiększyć rękojmię 
pokoju Europy. Sądzimy, że możemy równo- 
cześnie przyjąć, iż sprawiedliwa polityka 
wewnętrzna, Prus wobec swych oby- 
wateli narodowości polskiej oddziała korzy- 
stnie na stosunek Polski do Prus. Polityka, 
która nie opiera się na uznaniu praw narodu 
i kulturalnych potrzeb ludności polskiej, któ- 
ra jest zatrutą administracyjne- 
mi ograniczeniami w stosunku lu- 
dnożci polskiej do państwa pruskiego, we- 
dług zapatrywań naszych nie będzie mogła 
się dalej vtrzymać. Tyiko na podstawie 
całkowitego obywatelskiego równo- 
uprawnienia zdała sie urzeczywistnić 
pożądany harmonijny stosunek ludności 
polskiej do państwa% pruskiego 
i do państwa niemieckiego. Polacy w 
Prusiech krwią własną zaświadezyii we 
wszystkich wojnach wojsk niemieckich wier- 
ność zlożonej na chorągwie przysiędze. Nie 
wątnię. że także i w przyszłości wypelnią 
swój obowiązek. (Żywe oklaski). 

Książe Trachenberg wyraża jak naj- 
żywsze zadowolenie z powodu słów przed- 
mowcy, którego nazwisko wśród wszystkich 
Polaków ma dobrą sławę. Mowca spodziewa 
się, że słowa te dalej sie rozejdą, gdyż-dzi- 
siaj uczucia Polaków nie mogą 
już być dla nasobojętnemi. Ks. Ra- 
dziwiłł złożył imieniem Polaków ślubowanie 
wierności. Proklamowanie samo- 
dzielnej Polski uważane jest z wielu 
stron jako błąd. Lecz cóż mieliśmy uczynić? 
Nie uporaliśimy się z trzema milio- 
nami Polaków nie uporamy 
się także z siedmiu milionami. 
Rosya przeć będzie nadal ku zachodowi. 
W rzeczywistości Polska wobec swego po- 
łcżenia geograficznego wedle swej historyi, 
kultury i swej religii należy do zachodu. Co 
dotegoPolacyniemogąsięłudzić: 
Gdańska i Polski pruskiej nie 
możemyim dać. Lecz nasza wewnętrzna 
polityka musi byś zmieniona w ten spo- 
sób, by uwzgłęńniła nowego sąsiada. Bedzie- 
my musieli znieść ustawę o wy wła- 
szczeniu, musimy także przy zczwalaniu 
na kolonizacyę dokonać zmiany. Mu- 
siny Polakom zezwolić na naukę reli- 
giiwjęzykuojczysty m, musimy też 
zezwolić na używanie języka poľ- 
skiego w stowarzyszeniach i 
zgromadzeniach. Spodziewamy się dobrego 
stosunku z naszymi polskimi wapóioby wato- 
łami. (Oklaski). 


om: Wały i $ li hu 
Francuski miD. WEY O ORWTAGE MENGN. 

Paryż. B. kor. W Izbie deput. przy obra- 
dach nad powołaniem racznika 1918 inin. 
wojsy Painleve oświadczył, żo Izba zro- 
zumie, iż minister musi zachować konieczną 
rezerwę. Franeya wkracza w decydujący o- 
kres woiny i jest dość mężną, by spojrzeć 
prawdzie w oczy. Po raz pierwszy dumna 
armia niemiecka musiała przyznać, 
żefrontzachodni nie jest niczachwia- 
ny. Lecz chociaż tak wiele obiecuje poeza’ 


tek kampanii wojskcwej, byłohy dzie -| 


„GŁOS NARODU“ z dnia 29. Marca 1917 roku.. 


Prusiech. 


powiedź uiy. 


| 

| 

| 

było. Test to narzedzie wojenne, które Fran- 
feya musi pokonać. 

'Francya i pomoc sojuszników są tak ric- 
zmierne, bohaterstwo żołnierzy francuskich 
tak wzrosło, że Francya cel ten osiągnie, jc- 
żòii nie będzie się łudziła co do konieczności 
użycia potrzebnych sił. FPnereia francuska 
jest niewzruszoną. Jeżeli los tego żąda, by 
rocznik 1918 przyczynił się w swej części do 
kewawego żniwa, rząd nie chciałby, by w 
chwiii decydującej brakło so, właśnie kiedy 
rocznik ten ma przeważyć szalę. 

Zeodnie z kamisvą wojskowa minister 


wojay postawił wnłosck o powołanie ro- 


OŚWIADCZENIE REPREZENTANTA 
RZĄDU. 

Wiceprezydent ministerstwa państwa 
Breitenbach wita mowę ks. Radziwił- 
ła. Z tej mowy — powiada minister — od- 
zywa się całkiem inny ton, aniżeli z mów 
posłów Korfantego i jego towarzyszy. 
Witamy fakt, że ks. Radziwiłł słusznie oce- 
nił wartość manifestu sprzymierzonych mo- 
narchów. Świadomy on jest tego, co Niem- 
cy dla Polaków uczyniły. Spodziewamy Się, 
że w przyszłości wspomnienia o ciężkich 
walkach w naszej polityce wewnętrznej pój- 
dą w zapomnienie. Że rząd porzucił 
swe stanowisko, by dopiero po 
wojnierozważyćzmiany,to leży w 
naturze długiego trwania wojny. 

Mogę imieniem rządu podać do wia- 
domości, ż0 rozpoczęły sięrozważaniao 
zniesieniu ustawy 


czaniuio przyznaniu ułatwień w uży wa- 
niujęzykaojczystego. Przez stoso- 


wanie ustawy kolonizacyjnej i przez 
przyznanie pomocy państwo- 
wej polskim obywatelom pań- 
stwa dana będzie możność osie- 
dlarmia się w ojczyżnie. Narady 
te wnet będą ukończone. Tem sa- 
mem rozpocznie się nowy okres wspal- 
nej pracy rolników pruskich i polskich. 


DYS”USYE. 


Hr. Schulenburg oświadczył, żo 
frakcyaprawicy z powodu stanu wo- 


jennego nię zamierza wziąć udziału w dy- 


skusyi naq wewnętrzią i polską kwe- 


Sn. ia jednakże radość z powodu 
lo. so oświadczenia ks Ra- 
de sę 


Mucwwgki imieniem swye towarzy- 
szy polskich wyraża rządowi podzię- 
kowanie za jego przychylne oświadczcnie. 

Starszy burnistrz Królewoa Koerte o- 
świadcza: Wobee utworzenia nowego króia- 
stwa polskiero powstały w szcsakich kołach 
poważne wątpiiwości, ponioważ nie można 
przewidzieć rozwoju sprawy. NIe wodrią dzi- 
siejszego oświadrzenia rzadu naieży 0- 
czekiwać.żewpolskimobozie rz- 
coną zostanienadzieja,bystolicy 
państwa polskiego dopatrywaro Się 
nad Bałtykiem. Przedewszystkiem prze- 


w 


kiego i nie narażać ich na szwank przez a- 
spiracye, które nie zostały ostate- 
cznie pogrzebane. 

Starszy burmistrz Poznania dr. Wilms 
wita z wielką radością oświadczenie ks. Ra- 
dziwiłła wyraża jednakowoż obawę, że za 
mowcątylkomałaliczbazwolen- 
ników stoi i że szerokie koła ludności pol- 
skiej jeszcze odpornie odnoszą się do ta- 
kiego oświadczenia. Proklamowanie 
Królestwapolskieg o oznacza przesą- 
dzanie celów wojennych, nad którymi 
nie można było dvskutować. Ludność prv- 
ska stoi obecnie na gruncie proklamacyi i 
spodziewa się, że rządowi wia sie sprostać 
zadaniu. Cześćustaw wyjątkowych 
nrzeciw Polakom wydanych. musiupasć. 
Może należało zaraz z mohilizacyą porzucić 
ustawę o wywłaszezeniu. Koncesye na 
polu szkoinietwa moga latwo dopro- 
wadzić na nochyłą równię. Szkola 
musi pozostaćniemiecką i nie mo- 
że się wymknąć z reki niemieckiej. Można- 
by może zezwolić na naukę religii w języ- 
ku ojczystyczym poza szkołą. 
lecz wszkolesamejnależy po nie- 
miecku uczyć. Szerokie koła ludności 
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w kierunku feyszego melus vivendi z Peta- 
kami dia dowa ojezyzny. — Na tem zakoń- 
czyła ge uyskusya polityczna i obrady prze- 
rwano. 
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ciństwen uważać cofnięcie siejrznisa 1018 w ezssie od 12 do 15 kwietnia. 


Niemców za rezygnacyę. Ruch ten 
świadczy raczej o sile woisk angielskich i © 
ich współdziałaniu, aniżeli o słabości wajsk 
niemieckich. Ruch wsiecz wykazuje, że woj 
ska niemicekie uważały za rzecz konieczna 
zebrać sily do ciężkich. walk. Niemeyv 
koncćentrującafąa swą onergig w 
wojskuzi wewnątrz kraju, wysyłają wszyst 
kich synów. zdolnych do noszenia breni, na 
pole walki. Wskutek woiskowej organizacvi 
Niemcy mimo cenit i rozparzy Indnośc: 
zdołały wystawić iak lcznę i wvhorniz u 
zbrojone wojska. iokieh wocóls ieszcze nie 


Firma: 


KOMUNIKAT FRANCYUSZZ. 

Wisteń. Komunikat fraucuski z d. 27 bm. 
godz. 3 popol: Na południe od 0izy post- 
nęliómy się znowu naprzód w colnym lesie 
Csucy. którego cał; część późuróna mamy 
w posiadunin. Nieprzyjacie! został edrzuco- 
nv poza linie Burisjs „ Servii. Na południe 
od lasu zdchsiy nasze wojska MAawitowym 
nocnym niakiem wież Coucy le Chateau, 
kronionn enćipieznie przez "iemeów. Na 
nólsóe ad Soisson zdaolwliśwo folwark, 
na p.iudniowy zachód ot Margival 
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strzegać musimy interesów państwa prus- | 


punkt oparcia, trzymany przez nieprzyja- 
cida. W Argonnach powiódł nam się 
wypad w odcinku Four de Paris; przypro- 
wadziliśmy jeńców. W Lotaryngii nie po- 
wiodłą się nieprzyjaciciowi próba zaatako- 
wanią naszych małych placówek. 


KOMUNIKAT ANGIELSKI. 


Wiedeń. Komunikat angielski z 26, bm.:; 


Rang zaatukowaliśmy wieś Lagnieourt 
na północ od drogi Bapaume — Cam- 
brai, zajęliśmy ją i zabraliśmy 30 jeń- 
ców oraz jeden karabin maszynowy. Nie- 
przyjaciel przedsięwziął po południu ener- 
giezne kontratak; ze wschodu į z północne- 
go wschodu. Trzeci atak został przez naszą 
artyleryc po 
mógł się rozwinąć. W nocy został odparty 
atak wykonany bombami na nasze placów- 
kj na północ Banmetz les Cambrai. Oddzia- 
ły nieprzyjacielskie, które usiłowały zoli- 
żyć się dg naszych linij w pobliżu Fauqui- 
|ssart į na wschód od Ypres zostały rozpró- 
!szene ogniem karabinów maszynowych. 


"EIT w. 


LJ . «a 
Diuieiyn. austro-węgierski. 
Wiedeń, dnia 29 bm. 
Urzędownie ogłaszają d. 28 marca 1917: 
Wschodni teren wojny. 
, Grupa wojsk marszałka Mackensena: Nie 
było żadnych szczególuiejszych wydarzeń. 
Front wojsk jen. are. Józefa: Na południe 
doliny Uz zdożyto na szerokości trzech ki- 
lametrówv rosyjską nozycyę górską i utrzy- 
miano się na niej wobee trzech silnych prze- 
etwuderzeń. Łup wynosi 150 jeńców, 3 ka- 
rabiny maszynowe i 2 minierki. Na pozycyę 
Magyaros wykonał nieprzyjaciel wczoraj pe 
poludniu ponownie nadaremnie sztorm, 
W Karpatach lesistych skuteczne przedsię- 
wzięcia przeđpolowe. 
Front wojsk ks. T.eopolda bawarskiego: 
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Zresztą przy odwiiży 
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Wioski teren wojny: 

| Liczba wziętych w walee na pełuduie od 
Biglia do niewoli Włochów podwyższyła się 
| na 15 oficerów i 500 żołnierzy. W tym obsza- 
cze walka artyleryi i minierek jest bardzo 
żywa. 

Połtdniowo-wschodni teren wojny: Na 
śroncie albańskim silniejsza walka działowa. 
Zast. szefa-sztabu jen. v. Hoefer mpp. 


Biuletyn niemiecki. 


Berlin, 29 marca 1917. 
Wielka gł. kwatera ogłasza 28 bm.: 


Zachodni terea: 

U większości arinii przebiegł dzień spokoj- 
| nie, Ña obszarze z obu stron Somme i Oizy 
| przyszłe tyiko Ge małych działań wojennych. 

Jak skutecznie nasze wojska wywiązały się 


tam ze swych zadań, wynika jasno z tego,! 


że na pobojowisku od da. 26 bm. 
| Lagnicourt i 
|zwtok angielskich. Wczoraj Francuzi na za- 
csodnim brzacu Qizy koło La Fere, podcza 
razhi się alaku ponieśli krwawe siraty. 
INY Szemnanii wzięliśmy kilka francuskich 
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w marchii wschodniej pragną współdziałać! rowów na poludnie cd Minoat. Tam i przy 


przedsięwziąaciach na południe ed Si. Souciet 


I 
i koło Tahure, pojmaliśmy 309 Francuzów. 


oraz zdożyliszy kiika karabinów maszytie- 
wych i minierek. Niaprzyjacielskie oddziziy 
«ywiadcawcze, które na północ od Rełxs i 
w Argenach wdarły się do naszej pazycyi, 
zostały odrzucone kcntratakiem. 


Ars 


Si 


Wschodni teren wojny. 


Frant ks. Leopolda bawarskiego: Między | lonym do sztabów głównych kwater na roz- “ Ae 
morzem a Karpatami rozpoczęła się cdwiżimaitych iontach. Te ostatnie komitety słu- PROTEST SERBII. 


wiosenua, która wyklucza większe działanie | * 


| 


wojenne. ZGobycz z walk nad Szezarą pod- 
niosła się na 20 zmiałereś i 11 karabinów ma- 
czynowych, 

Front arcyks. Józefa: Przy wyprawie na 

isosno-wszkodnim Stoku Civz»> w Karpa- 
(ach iesistych, wojska atakowe wdarły sie 
o tosyjskie; pozycył, rezszdziły kika ziem- 
yeh stasowisk i powróciły z kilku jeńcami 
iłupem, Koło Mazyaros nie powióci się atak 
Na połućnie od doliny Uz nasze 
a wzięły szturmam silnie u aścowany 
i górski i utrzymoły go wobec klka- 
u kontrataków., 159 je Rza 
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chwycony, skutkiem czego niej 


Koło Stanislawowa wtargnęło wojsko sztur- | 


między |noloty powróciły nieuszkodzone, no zini- 
Morciies naliczono skoto tysiąc| szeniu do mile 


„ua czele. usilawał prze pozorna rew rhieyę1SZ%ł, wodosłąg mteiski tv całem mieście za 
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l. Fiorygáska ird 15 K4ńs7va 
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Sir. 3. 


polach iają 


ca się czynność |sko -rosyjska i królewsko - au* 
gielskarewolucya. 

Drugi wydział dobra publicznego jest ro- 
botniczym, z posłem Czcheidze ną cze- 
le. Wydział ten jest właściwym panem po- 
łożenia, zwłaszcza iż w jego rękach znajdus 
| ją się fabryki amunicyi. 


as. Kragotkin o sprawie polskiej, 


Wiedeń. Znany rewelucyoni:sta rosyjski, 


nrt 


aE: 


i czasami ożyw 
yisryi. 
Pierwszy gen. kwatermistrz Ludendorit. 


p 0 m 


Pegiat reklamtowenych do 45 roln yria, 


Wiedeń. „N. Fr. Presse“ doncsi z Buda- 
pesztu: Jak słychać mają się jutro pojawić, 
ogłoszenia, zarządzające przegląd re-| 
kłamowanych (Musterung der Enthobenen) : ; RAA 

a * = Ę s. rwaj 
do 45 roku życia. Ci z nich, którzy zostanąj * i. rapotkin przeby at oger 
uznani za zdolnych do służby w p olu| m raDcyi, w rozniowie  -DrESP oz NI 
bądą powołani pod broń, inni zaś pozosta- |”? empsa. oświadczył, iż jego zda niem toy 

ES co się obecnie w Rosyi rozgrywa, jest przy- 


| wieni zostaną dalej na swych cywilnych 3 A TE s oR 
| stanowiskach. W wypadkach zadłuowiących |) E% do wiele ważniejszych wypadków, 


| Ka. Krapotkin wierzy, iż klęska autokracył 
rosyjskiej jest tym razem zupełną. Najważ» 
niejszem Obecnie zadaniem Rosyi jest wy- 
tężenie wszelkich sił celem oswubodzenią 
kraju od inwazyi. Przywrócenie Pol 
jski i ogłoszenie jej niepodle 
| głą jak również liczne reformy wewnetrza 
Besiin. B. kor. Szef sztabu admiralicyi P MUSZĄ być niezwłocznie pod- 
marynarki podaje do wiadomości, że na $ pA e, jeśli nowy rząd ma sprostać swem 
morzu Śródziemnem zatopiono. dziesięć 0- | PAU. 
krętów ogólnej pojemności 31.000 toun.. W. ks. Mikołaj, 
Petershurg. B. kor. W. ks. Mikołaj, 


+ + * 
Amsierdam. B. kor. Paronice „August | który się znajduje obecnie w głównej Gradi 
rze, uda się niebawem do Liwadyi 


Kessler“ został storpedowany. 
Stanowisko armii. 


ną szczególne uwzględnienie mają być je- 
dnak również nowe podania reklamacyjne 
uwzględniane. 


31.006 ton. 


+. 
L 


A 
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Londyn. B. kor. Admiralicya podaje do 
wiadomości: Kentrtorpedowiee an” 
gielski najechał w kanale na minę i za- 
tonął. Czterej oficerowie ;, 17 marynarzy Z FRONTU RYGA-——DŹWIŃSK. 
utonęło. Drugi kontrtorpedowice zderzył| Petersburg, B. kor. Biuro Reutera Delegai 
się z parowcem i zatonął. Jedva osoba cj rządu, którzy powrócili z Rewlu. zdali 
zginęła, zresztą nie było żadnych strat. bardzo korzystne sprawozdania 0 us p 08 0- 
Okręt szpitalny angielski „Aciu-jhjen iu panuiącem wśród floty. Odkąd mi- 
rias“, zaopatrzony w wszystkie Światła j jnister wojny Guczkow ostrzegł stolicę przed 
odrębne specyałne oświcilone oznaki CzEr-|j możliwościa niemieckie go ataą- 
wonego krzyża został w nocy z d 20. naj k u, załaszają się licznie oficerowie do służby 


21. bm. bez ostrzeżenia storpedo-ina froncie Rygca—Dźwińsk. 
wany. za 
y Z ODCINKA GEN. BRUSIŁOWA. 
Powstanie I8-ietnica we Frańcyi, | Petersburg. B. kor. Biuro Reutera. Na frone 
k i wa roludniowe-zachódnin Brusitow o- 
| Paryż. B. kar. lzba przyjęła oTasiany |sobiście odolal od wojska przysięgę ną 


s A pag m 
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Eli jencr 


przez senat projekt ustawy, upoważniający 
rząd do ottebrania naturalizacy: bziym poń-; 
dznym krajów nieprzyjaciał*ki'h, a nasten- 


| «dgo rzadu. Następnie żonierze unie- 
sia pa rękach i zenieśli do głównej 


` ER 


+ . 3 
kwatery sztabu rrzybranej w czerwone tar 


nie, odpowiednio do żądanią ministra woj-| cze z nenisami: Niech żyje Brusiłow bohater 
ny, uchwaliła 433 głosami przeciw 39 po-|liusyi. Dynastya za frontem jest po- 


wołać miedzy 12. a 15. kwietnia rocz-| 
nik 1918. 


Z frontów tureckich. 


Konstantyropoł. B. kor. Z głównej kwa- 
tory donoszą z d. 27. bm.: Wskutek pr z e- 
ciwuderzenia, wykonanego przez na- 
sze, na lewym brzegu Tygrysu, 0- 
perujące wojska, zmuszono nieprzy- 

jjacielskie wojska do cofnięcia 
się wśród ciężkich strat. W ciągu tych o- 
peracyj wzięliśmy 180 ludzi do niewoli,|w pobliżu ambasady angielskiej wzniesiony 
zdobyliśmy 6 mitrajlez, 3 karabiny maszy- | Zostanie pomnik dla ofiar rewolueyi, która 
nowe, wielką ilość granatów ręcznych, a-| mają być pogrzebane na tem miejscu. 
municyę piechoty. == " a 
Dn. 26. bm, zauważono w odległości 40| Ruzski i Brusiłow w Petersburgu. 
Sztckhoim. Generałowie Ruzski ł 


kim, od wybrzeża Derkos sześć nieprzy- 
jacielskich okretów, a to trzy kontrtorpe- Brusiłow zostal; powołani do Pe- 
itershurga, > 


dowce, dwa okręty dla samolotów i mały 
| KONSTYTUANTA 20 MAJA. 


jkananą, nieprzyjaciel na froncie 
będzie pokonany. 
, Komitet wykonawczy w Kijowie zakazał 
jen. Iwanowi wydalać się z mieszkania Í 
prosił o telegraficzne instrukcye., 
ARMIA PETERSBURSKA. 

Petersburg. B. kor. Biuro Reutera. Z put 
ków znajdujących się w Petersburgu, która 
odegraiy rolę podczas rewolucyi, ulu orzoną 
będzie armia, która stale pozostanie Sjako 
garnizon w Petersburgu. Na polu Ma.scwem 


krążownik pomorniczy, oraz trzy hydropla- 
ny. Nasze samoloty obrzuciły skutecznie 


|hombam; okręty samolorowe. W walce po-| Genewa. Z -Petersburga donoszą do 
wietrznej zostały nieprzyjacielskie samolo-| „Tomps“:; że wybory do rosyjskiej konsty- 


ty zmuszone ogniem karahinów maszyno- | Wauty 
dych do opadnięcia. Wszystkie nasze sa- | maja. 

ws > ORŁA CARSKIEGO, 
|  Koperkaga. Pożeł rosyjski w Kopennadz6 
[otrzymał od Milakowa wskazówkę. aby ue 


rozpocziią się prawdopodobnie 20 


zerńia ognia działowe... 


=" c 


Tm. TS- 


Ex) 3 s | aa, Jenat orla cesarskiego z rosyjskiego herbu, 
| i ZCYW rót W ROSY i praz ażeby w przyszłości wykreślał napisz 
w |+cesarski" z listów poselstwa. 


| w i z 
3: <= $ 4 e pe 
Wiadomości telegraficzne, 
GEN. ROBERTSON WE WŁOSZECH. 
Lugano. B. kor. Ajeneya Stefaniczo do- 
nosi. że szef sztabu jeneralnego angielskie- 
go Robertson w towarzystwie kilku 0- 
ficerów zwiedził front włoski į odbył 
konferencyę z Cadorną. Robertson ine 


formowal się szczegółowo także g służbie 
l intendantury włoskiej, 


.. | ALEK) 
e w armii reeyiskiej, 
Amsterdam. B. kor. „Timez“ dowiaduia ele 
z Petersburga, Że jen Aleksiejew za- 
rządził, iż wszystkie putkj lub inne większe 
związki wojskowe mają posiadać komitety 
złożona z oficerów i żołnierzy, które jako 
rada pojednawcza występować mają, 
w razie niezgody natury dyscyplinarnej. 
Komietety te podiegać bedą komitetom 
złożonym z oficerów ; żelnierzy, przydzie- 


F 
i 


aa a 


| Raty psiednawc 


KA 


vå mają także jako źródła informacy ine | Amsterdam. B. kor. Londyński „Oentrał 
lą wszystkich spraw, dotyczacych wojska, News“ donosi: Rząd serbski przesłał 
Aleksicjew zamianował komisvę, która o-| mocarstwom, które podpisały konwencyą 
f 
agiiacyjnej»i ma im dawać zlecenia, jak 
mają występować w wypadkach, w któ- 
rych nowe zarządzenia nie kodą należycie 
zrozumiu:;c. Aleksjejew, Który wszystko 
czyni, hy wesprzeć nowy rzad, snodziewa 


ieęrów przygotowywać ma do czynności haską nową notę o barbarzyńskiem posto- 
j powaniu i gwałeeniu prawa międzynarodo. 

wego przez nieprzyjaciela w obsadzonym 
obszarze Serbii. 
MOBILIZACYA MEKSYKU. 
Genewa. Według doniesienia Ajencyi Ha- 


cta 7e K iip „Ida a r 

Ag komitety oddadzą mu przy tom vasa z Meksyku wydał Carranza rozkaz 
= .7. ` ae a . 2 
Eae zmobilizowania armii meksykańskiej. 


17 mas 


o taatelia | hs] CN <=, 
| AGAIYKG-1O3YJSKA i królewóke-Angieleka iewaleya 
Budapeszt. Dziokhanski korosnon:len 
„A Vilag“ ojrzymał z kół rosyjskich sorva- 
Lotów następujące iaformacve: W Peters- 
burgi islnioją właściwie dwa wydziały dc- 
l Era publicznego. Jeden z Rodzianką; 


Zamknięcie wptociąpów. 


Zarząd wodociągów miejskich komunikue 
e nam. iż z powsdu pęxuięcia głównej rury 
wodociągowej przy ulicy Tadeusza Kościu- 


A maa 


tęgi 
sa 


nio 


Poteca na rosiońiziuma: Asaurmty, Welwoty, Materys 
wałalaneg Sukua, Fiansle, Barchany i t. d. Gotowa 
Kantekcya i bielizaa dla dzieci. 
niwsrtv ag S rańs da w muśndsia i mił 3 naanłudaiu do 7 wia 
= e ri =, = 
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KORESPONDENCYA 
ROZDZIELONYCH. 


Każdy, kto ma biizkich poza linią 
bojowa, może nawiązać z nimi ko- 
respondencyę za pośrednictwem 
„Giosu Narodu". 
R adzie naszej umbiwy r Polskim Oddziałem 
nb Rosjakiń Czerwonym Kreyżu, w Setokhal- 
mia — kaśdy list zamieszctony w „GŁOSIE NA- 
RODU" zostaje nieswłocziie przesłany ze Satok- 
hobmu pocztą pod wskazany adresem. W brańcu 
dokiadnepo adresu (przy niewiadomem miejscu 
pobytu zostaje on gadarmo wydrukowany w 4 
najnoczytniejszych pismach polskich mw  Rosyi, a 
wdszowicie: „Gacecie Polskiej", m „Detenniku Ki- 
imkim", „Kuryerce Nowym“, „Nowym Kuryerze 
Tntewskim”, $ tą droga dostaje się do rak adresata. 
Cdpowiedzi I listy z Rosyi zamieszczasa w tych 
pismach drukujemy bazplatnie. Z uwagi na 
doniosłe społeczne znzszanie tego jedynago 
| pewnego dziś środka korespondancyi obliczy- 
liśmy ceny możliwie najniższe, a mianowicie: 
Pierwsze 24 słów kor. 4. Każde następne 10 słów 
kor. Wprzy powtórzeniu całości nie przekra- 
czającej 50 słów kor. 3, ponad 50 słów kor. 4. 


„Korespondercyę” zamiaszczamy Jadynia po na- 
desłanlu gotówki. 

Ewelina Kancler, Piotików, dziękuje synowi 

Stefanowi żołnierzowi, za wiadomość, Zygmun- 

tów prosi przysłać koniecznie pieniędzy. Jestem 


Kr 


mieszkań. 
é 


i 


we, — Feretrony, Figury 
istwy na ramy. — Lustra 


ego Narodzenia. — Obrazki 


p” . . » © 
bardzo nieszczęśliwa. Cierpię okropną biedę. 2 ch 
Czv Frania odebrała list. Wacka dzjękuje za| Gg 65 
wiadomość, prosi zawiadomić Kosarskich, przy-| © EG 
37 ioni 26 072] 
słać pieniędzy. 1626. m- É 
= eee a C "WNN 5 e. 

Skrzyniarz Helena, Denków Radomski, zawia- S v 
damia mąża Franciszka, żołnierza armii czynnej | ca Eo 
północno-zachodniego frontu, 104 polowy kan- Te 
tor, że jest zdrowa w obowiązku. Prosi o wiado- | sĘ 
meść 1624] . es 

E 0a be 
F: a Rp o = A 

Kunegunda Szplit z Kielc, ul. Starozagnańska| œ ZS 
Nr 37, zawiadamia swego męża Jana Szplita w M = | 
Moskwie, że jest zdrowa wraz z dziećmi, pienią-| m s 
dze odebrałam, Antoś, Stefan i Hela są w da-| meme . 
mi. 1628) mon 2 
——. A da dj R = s 

Florentyna, Zalewska z Kielc, nl. Staroza-| iz [= 
gnańska Nr 24 zawiadamia swojego męża Bro- ea fe. 
nisława Zalewskiego w Niżnym Nowogrodzie, Ż= 
że żęie i jest zdrowa, utrzymuje się z pracy rak.| M z 

e. SĄ 
1629 © | © 
A Gokon] BOLD 

Maryanna Włodarczyk, zamieszkała w Kiel-| € sg 
cath, ul. Starczagnańska Nr 28, zawiadamia | w 3 
mqża Franciszka Włodarczyka w, Moskwie, ull gg $ ™ 
S,„czemieszewska Nr 53 wraz z dziećmi, ża SĄ) „NS 
zirowi,, pieniądze edbierawy. 1630! gz 2 

x EB 4 Ei E ca. (7 = 
TWA OFERTĄ 8 * Z. 

Marya Całopex z Kiele, ul. Jasna Nr 8, 2a-| — É 

wiudamia swojego męża Michała Chłopka w| A SZ 


gub. Kostromskiej stacya i depot. Szarja, że jo- 
stem zdrowa wraz z dziećmi, pieniadze odebra- 
łam i proszę o więcej, donieś o swoim zdrowiu. 

1651 


Helena Pastuszko, z Kielc, ul. Jasna |. 12, za- 
miadamia swojego męża Antoniego Pastnszko 
w Lumińcu, że jest zdrowa wraz z dziećmi, pie- 
niadze odebrała i prosi Owwięcej. 1632 


Pińkowska ze Słonima, zawiadamia Maryę 
Szor, ża matkaejej Katarzyna rok temu umarła. 
Dlaczego jestuś w Kijowie, u nie u brata? Przy- 
diii mnie pieniędzy, 1641 


= B= mm > 


MRAROW, 


uł. Sławxowska 4. 


Ketena i Fortunatostwo Jurewiczowie zawiada- 
miują krewnych w Rosyi, że są zdrowi i mie- 
szkają w Azaryczach. Blagają o wiadomość tą 
samą drogą o Witoldzie, Stanisławie, Wojcie- 
chu, Dziuni Jurewiczach i Jacewiczach. Mila 
pracuje w księgarni. 1640 


LISTY Z ROSYI 


otrzymane przez Danię i Szwecyę. 


i 
Piotr Jekiel, syn Franciszka, tęskniąey bar- 
dzo za swymi rodzicam i,mieszkającymi w Pio- 
mienia, że służy w armii i prosi o wiadomości 
i} samą drogą. 


Włodzimierza Kisiełnickiego, Kozice Górne, 
pocztą Piaski, Luterskie, gub. lubelska prosi 
Kazimiera Rzewuska, Rumań, gub. kijowską, 
ul. Mała Fontanna 9, o przysłanie pieniędzy 
pod wyżej wymienionym adresem za pośredni- 
chvem Komitetu Polskiego w Sztokholmie, 
Valliugatan 28, albo, Szwajearya, Vevey, pen- 
sione Antonio, na ręce ks. Wacława Tworkow- 
kiego, albo też proszę wypłacić należną mi 
sumę p. Stefanii Małachowskiej, Kraków, 
Wolska 6. 


Michał oKtowicz prosi ks. proboszcza w Sło- 
niwie, gub. grodzieńska, powiadomić z łaski 
swej moją matkę staruszkę Kmiiię Kotowicz, 
pozostałą w Haubach, 6 wiorst od Słonima 
przy drodze do Daszczyna, że żyjemy w Dą- 
browiey, ja, żona i Bromia. Polek w wojsku. 
(Wacio umarł. Bracia: Władzio w Krasnojarsku 
a Emlek w wcjsku. Jeżeli matka jeszcze żyje, 
to przyszłą jej pieniędzy. Dąbrowskim w Tusta- 
newicahc zasyłamy pozilrowienia. 


gdzeł Nobowski z armii czynnej, prosi zna- 
p o h w Warszawie 6 zawiadomienie Wacła- 
wa Nożowskiego w osadzie Okani:w, st. kol. 
Mitasna, że jest zdrów, i prosi pp. Slokowskich, 
st, kel Czerniowce, wieś Wiehrowiee, aby po- 
prosili pp. Morzyckich w dobr. Brzyszewa, by 
się zaopiekowali mojcńy rzeczami, Wszelka ko- 
responil=ncza tą wimg droga. 


Jan Rzeczkowski frosi sąsiadów Osnówki, 
gub. (irodzieńskicj o odpowiedź w pismach. 
kto gospodaruje w Osnówce, czy obsiana, czy 
cealały budynki i narzędzia rolniezc. 
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„GŁOS NARODU* z 


(KSIĘGARNIA $. A. KRZYŻANOWSKECO 


otrzymała na skład główny i poieca: 


„Bo światła”. Czytanie dla dorostych 
F. ENRIQUES. Wykłady geometryi rzutcwe 


ciego wyd. włoskiego przetł. Er. Włodarski, 
J HENLE Zarys anatomii człowieka w opracowaniu 
Prof. Dra Fr. Merkla z czwartego wydania 
niemieckiego przetł. przez grono lekarzy war- 
szawskich pod redakcyą Dra E. Lotha. . ,, 


LJ 


W KRAKOWIE fi 
j. Z trze- 


10:50 


AE 


W. KRASZEWSKI Inżynier chemik. Podręcznik do 
badań produktów spożywczych, przedmiotów 
użytku domowego i wykrywania ważniejszych 


alkaloidów 


E. KWAŚNY. „Krakowskie dzieci“ (Trzynasty pułk) 
Na polu cbwały 1914—1915. . . . . ... 
Dr H. MEYER i Dr R. GOTTLIEB. Farmakologia do- 


„ 645 
„ 4:60 


świadczalna. Podręcznik dla studentów i leka- ` 


rzy przeił, Dr. J. Pruszyński doc. Uniw. Lwow. „ 
„Myśl Polska" Rok trzeci. MCMXVI/ Zeszyt I—H.,, 


J. PAYOT. Kszłaicenie woli. Przetł. J. K. Potocki 


Wid W. 02 1, 
M. SOBESKI. Filozofia sztuki. Dzieje 


estetyki. Zaga- 
dnienia metody. Twórczość artysty. . . . 


- „Życie Polskie" Pismo ilustrowane poświęcone lite- 


| raturze, sztuce, i sprawom społecznym. Cena 
„zeszytu pamiątkowego . « « « 1 « sa : p 
sk REZWRDECN | 


| XIV ZWYCZAJNE WALNE ZE 


członków Banku ziemskiego w Krakowie 


rw 


odbędzie się 
piątek dnia 15 kwietnia 1917 r. o 


ROMADZENIE 


godz. 4-tej popol. 


w biurze banku ul. św. Marka L. 8, II piętro. 


* PORZĄDEK DZIENNY 


1) Odczytanie protokołu z Ogólnego Zgromadzenia 


w dniu 20 marca 1916 r. 


2) Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności i rachunków za rok 1916. 


3) Sprawozdanie Komisyi rewizyjnej i wniosek 


na udzielenie Dyrekcyt 


absolutorywm z czynności i rachunków za rok 1916 ($ 29 statutu), 


4) Sprawozdanie Rady Nadzorczej i wnioski eo d 
i 31 stat). 

5) Wybór 3 członków Komisyi rewizyjnej na rok 

6) Wnioski członków. 


W Krakowie, dnia 22 marca 1917 r, 


o rozdzialu zysku ($ 21 


1917 ($ 19 statulu). 


Rada Nadzorcza. 


Sprawcgzone przez Romisyę rewizyjną rachunki wyłożone są w myśl 


$ 30 statutu do przejrzenia w biurze Banku. 
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Banuroini ją Tali slakich u wie 

ydawiiciga saapa Malarzy Pelskich w Krakowie. 
Obrazy Treści Narodowej. Najpiękniejsza | 

ozdoba polskiego domu! 

„Zmiłuj sią nad nami”, przepiękna aktualna kom- 
pozycya z oryg, W. Kossaka i St. Tondosa, 
oddająca wierną akwarelę orysinału, w bar- 
wnem wykonaniu, format 38X54 „ » » » « K. 

Henryk Sienkiewicz. Pertret pastelowy w przepię- 
knem barwnem wykonaniu, mel. Bogdan Hoff, 
wielkość 45x68 K 

Józet Piłsudzki. Portret nastelowy w przepięknem 
barwnem wykonaniu, mal. Bogdan Hoff, wiel- 
kOSCH4DG0N |. 8. M... . . „K. = 

Qrzeł polski Zygmunłowski. według oryginału St. 


Tondosa, i wielkość 44x60. . . . . . „.K. l 
l 


oe FoR a T 4 b 4 . 


f 5 IDEA « © aw GI=ÓW 
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Polonia Styki. Wykonanie grawiurowe 70X109 „ 15*— 
! 59x80 „10— 
41x52 „ 4 — 

W. Kossak: Przysigga Kościuszki na Rynku krakow- 


naniu, wielkość 43X64 + <Thacak i: WE K. = 
Portrety sławnych mężów : Kościuszki, Mickiewicza, 
Poniatowskiego, Puiawskiego, Sło*ackiego, 


Krasińskiego, wedłu» oryginałów J. M. Krzesza 
i innych, w wykonaniu barwreim, 3648 .K. 150 
Porfroty Kościuszki ł Pułaskiego, z oryg. Jana Styki, 
w pięknem wykonaniu barwnem, 55X66 .K, 4— 
poleca 


Firma Nakładowa Henryk Frist 
Kraków, Fioryańs"=a 37. 


Dla odsprzedawców wysoki rabat. 

Również poleca pocztówki „Wydawnictwa Salonu 
Malarzy Polskich“ z oryginałów pierwszarzędnyci 
malarzy, jak Kossaka, Fałata, Malczewskiego, Axen- 
towicza i innych. 51 


Najlepsze żródło zakupna dla odsprzedawców. 
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Dostarcza zaraz po 


| 


aie uprawa seracejlii. 


POLSKIE ZJEDNOCZERIE 
PRZEMYSŁUWO - LESNE 
Foszu kuje zdolnych inży- 
nierów z daświatezeniera 
w baudowi+ kolei wgskoto- 
rowych, buctsłterów, ko- 
rosponident"w oraz inn* sw 
ły w zawnuzia przercysło- 
wo-drzewny uzdolnione, 
nadto siły pomocnicze i pan- 
my piszace na maszynie ze 
stenogralia. Oferty pisome 
z odpisem świadectw do 
biura dzienników Hopcasa 

i Salomonowai. 9519 


LJ e 
Poszukuje się 
do wynajęłia w śródmie- 
ściu lokalu na biura j Mma- 
fazyny BVładajacago się 
z 6 do 8 ubisacyj na par- 
terza z urządeniem gazo- 
wem i elektrycznem Zgło- 
szeniu pod „Lokalt do 
Administru-y' „Głosu Na 

rogu", 530 


a 

Absoiwent 
wydziału filozoficznejco U- 
niwersytetu w  Briixelli, 
władający, vieglo francus- 
kim, angielskim i niemiec- 
kim, przyjmie posadę gu- 
wernera w domu ziemian- 
skim. Zsłoszenia pod „W. 
D. 27“ przyjmuje Admin. 
„Giosu Nar.“ 529 


P | 

ZBUBICNE 
w gponiedzia'ek przecho 
dząc ul. 
meatkowy czarny portfaj 
skórzany, ze zdolym n:ono- 
gramen A. J. Łaskawy 


3|znaluzca raczy oddać do 


Asministr. »G!toszu Nsrodu< 
za odpowiadniem wyna- 
„A Pradzenim, 514 


K. 280 


dnia 29 Marca 1917 roku. 
FEREERIZ=H, 5 Z E e UPEPIET O EC]! TRZAZYRET POZNAC E E e SAE 


F'orvańską va? 


PRZELGT 
SERĄPELLE 
ESPARKCETE 


iąk: 


TRAWY nske miery ii. d) 
BURAKI pastewne 
MARCHEW pasiewna 


dostarcza w najlepszej jakości 


Syndykat Ro 


iniczy w Kraxowie 


Na żadanie cennik. 


| - Poszukujemy 


„kd 


polaka katolika 

do czynności administracyjnych, rachunko- 
wych i konceptowych. Kandydaci biegli w bu- 
halieryi będą mieli pierwszeństwo, Wiadomości 
agronomiczne nie są potrzebne. Uposaź nie 
zależy od kwalifikacyi. Posada jest do obięcia, 
w najbliższym czasie. Do podań należy dołą- 
czyć odpisy świadectw i dokładne »curricalum 
vitace, Na podania nieuwzględnione nie damy 
odpowiedzi 522 


| 
| aneelarya Główia Hr. Potockich 
| 
| 


w Krzeszowicach koła Krakewa. 
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Czekataca suchard |, klg, K. 12 
|wajsanap „ „3 


Oferty dla kapaów na żądania. 
Debiessem - Dolina. 


n 
527 
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Magistrat miasta stol. Warszawy 


podaje do wiadomości publicznej 


j 
Q 


U 


e od I kwietnia b. r. wakuje 
stanowisko 


Naezn min knrtonni 
Haagia AROWAICIWY 


MIÓRKIGJU 


Kandydaci na to stanowisko ze- 
chcą złożyć podania na imię Księcia 
Prezydenta do dnia 3i marca r. b. 

Podania należy składać lub prze- 
syłać do kancelaryi Magistratu, win= 
ny one zawierać: 

1. Imię i nazwiszo.i adres kandy- 
data. 

2. Życiorys, 

3. Opis praz wyścnanych? 

Na kopercie wiano być wymie- 
KG niona: „Ząłoszewie na stanowisko 
ZZM budownictwa". 


SUL 


kotel z Restauracyą i Gukiernią 


jest do wydzierżawienia cwentuatnie sama re- 

Stauracya i cukiernia. Kapitał pożądany z hotelem 

K 10.000 — w tej kwocie jest kaucya ~ bez kotelu 

K 50.000. Zgłoszenia do 15 maia b. r. Biuro sprze- 

daży majątków, realności, dzierżaw J, Ropskich, ul. 

-~ Szewska 5. Tel. 2248, telegr, Ropski Kraków. 
53t 


MASZYNĘ 
«to wyrobu gliny i cegły 


WŻYWARĄ 
w dobrym stanie dwóch lub trzech 
konną, kompletną — chętnie kupię. 
Oferty z podaniem ceny uprasza się 
składać w Głosie Narodu pod „Glina“. 
524 
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yński. — Drukarnia „Głosu Narodu“ w Krakowie pod zęrządem Romana Ferka. 


. dé. 


a 28 PC FORD. 1 1107: UE GIG 


Ogloszenie. 

Podaje się do wiadomości, że karta zasta- 
wnicza Nr, 406 wydana przez Zakład zasta- 
wniczy przy Kasie oszczędności król. woln. 
m. Sanoka z dnia 24 czerwca 1913 zaginęła 
i wzywa się posiadacza tej kariv, by z kartą 
tą zgłosił się do dyrekcyi Zakiadu zastawni- 
czego przy Kasie oszczędności król. .wołn. m. 
Sanoka najpóźniej do końca lutęgo 1916 r. 
i prawa swa udowodnił, gdyż w” razie prze- 
ciwnym postąpi się w myśl $ 18. statutu 
Zakładu zastawniczego. 528 
Dyrekcza Zakładu zastawniczeżo nrzy Kasie oszczęd. król. w. m. Sanoka. 


OBŁATRI 
mszalne, liostye i komunikaaty 


wysyła : 


Piekarnia opłatków w Wadowicach. 


wś 
J 


ma E TE AO I: AO 


eoo ee e aul 


i iagt: 
Pokoje, Obiady 
prywatne 
| Karmelicka 46, IL p. 
na prawo. 
400. 


. 
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Potrześny Waramistrz 


rutynowany w kiezownictwie Warsziacu fabrycznego 
do budowlanej stolarni XX. Sanguszków 
w Tarnowio. 505 


Zgłoszenia do Centralnego Zarządu Dóbr 
XX. Sanguszków w Tarnowie. 


Organista 
młody, Żonaty, królewiak, 
z kanserwatoryum kra- 

kowskiego, kierownik 

wszelkich zespołów mu- 
zycznych, ma ładny glos, 
poszukuje odpowiedniej 
posady zaraz. Adres: San- 
cygniów p. Dzładoszyce 
powiet Pinczowski w Kie- 
leckiem. 526 

Kazimierz Bujakowski. 


KAMIENICE 
2 pięmowa w śródmieś! iu 
tuż przy Rynku nadająca 
się na biura dla insiytucyi 
sprzedzm zaraz. — WiAdo- 
raość pisemnie do Admini- 
stracyi „Głosu Narodu“ pod 


Poszukuje sie 
od 1-go kwit nia energi- 
ceaeco, uczriweco, baze 


DER 


OPNIKA 


rolas-awarowi-wazp woyo, 
* 
Zułoszenia osobiście Yoma- 
sza 18, U. p. dnia 31 miar- 


____ Kamienicę 471 ca i 1 kwietnia w potud. 
a z 1 19 lui Aah giej godziny. 

TYLKO PLA II. 7a i | godziny, 
Mty 


Najdok?ln="e 
1 najlep» * . 


R "AJ h Q a 3 j 

RACHUNEK SUMIENIA NOWEM RKA 
przez ks. Collornb'a. Tło-| najskuteczniejsza 
maczenie przejrzał Ks, Dr. | do M, B, Nieustzjącej Po- 
Czesław Wądolny. prałat | moey w Księgarni Katolic- 
katedr. krak, — Ksiegarnia kiej Dra W. Miłkowskiego 
katolicka Dra Wł. Miłkow | gy Krakowie, Floryańska 1. 
skiego w Krakowie. — Za (pa 60 h. i po K. 1:60 0 d. 
nadesłaniem 2 Koron wy: | opr). Nałeżylość z góry 

syła opłatnie. 320-1 | w znaczk. poczt. — Porto 
zwykłe 10 hal. polecone 
36 h. osobno. 3202) 


0000 : 069 


Automatyczea 


pałapka na szczury, 


K. 5:80, na myszy K. 4—. h "są 
Chwyta bez mas'awiania| Zarząd pralni | farbiarni 
do 40 sztuk przez jedną (E 
noc — nie pozostawia 0- MU S £ & R 
doru i nastawia się sama.! w trakow:e prosi niriej= 
Pułapka na robactwo „Ra- | szem Wielce Szanownych 
pid“, niszcząca przez je- | Gości o możliwie szybkie 
dną noc tysiące kafakonów | wykupywanie przedmiotów 
i szwabów k 3:70. Wszę- | danych do prania, czysz- 
dzie najlepszy wynik. Li- | czenia i farbowania i zwra- 
czne podziękowania. Wy- |ca ró nocześnie uwagę, ż6 
syłka za zaliczką. Porto | Zakład obecnie obejmuja 
80 hal, Dom eksportowy | poręczenie za przechowa- 
Tintner, Wiedeń |/63, | nie rzeczy tylko jeden 
Neulinggasse Nr. 26. |miesiac. 508 


w rZ 
izbach, ze stu mniej wię- 
Pokolu MA Emi pola, najcbę- 


niedrogiogo przy inteligen | tnie: nedaleko kuściola Ce- 
rodzinie (ewentualaie z U- |na kupna może na żąda 
żywaniem kuchni gazowej) | nie pocosłeć na dobrei hi- 
poszukuję od 1i-go kwie-| olcre w Krakowie. Zpło* 
tnia. Zgłoszenia listowne | szenia z podan'em 'state- 
ipod »Pokój< do Adminis'r. |czrych warunków pop 
»Głosu Narodue. 


Kupię dom 


n2 wsi, suchy, o 4- Óciu 


483 | adiesem: Zofia Sebl-s'nger 


a s a Xryuica, willa pod Posonii < 
tiete 2 602 i 


